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nbm. z okazji Międzynarodowego Dnia „Karty Nauczycie- 
20 ja”, odbyła się w Sali Kongresowej Pałacu Kultury 
Nauki w Warszawie uroczysta akademia. Uczestniczyło w 
sej okr. 3 tyS. delegatów nauczycielstwa wszystkich ty- 
v szkół i placówek oświatowo - wychowawczych całego 

trak*, przedstawiciele komitetów rodzicielskich, komitetów 
opiekuńczych, organizacji społecznych i młodzieży szkolnej.

się część artystyczna, w któ­
rej wystąpił centralny zespół 
artystyczny Wojska Polskiego.

PAP
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Orkiestra gra hymn narodo- 
.v idemię zagaja prezes 
Ł; iu Nauczycielstwa Pol­
nego — dr Teofil Wojeński.
Głęboki sens Międzynarodo 

„ego Dnia Karty Nauczycie- 
! _ powiedział T. Wojeński 

polega przede wszystkim 
p tym, że jest on manifesta­
cją nauczycielstwa całego świa 
u na rzecz wychowania mło- 
^leży w duchu postępu spo­
łecznego.

Witany serdecznie przez ze 
branych zabiera głos członek 
Biura Politycznego KC PZPR 
— przewodniczący Rady Pań-
stwa Aleksander

Z kolei referat 
ni ster oświaty — 
łodziecki.
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Zawadzki.

wygłosił
Wacław
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Uroczystość zakończyło 
granie Międzynarodówki.
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Po części oficjalnej odbyła

Wielkopolska!
Perskie oko robi Pani, której powiedziano, że nasz ze-

Młyn-rewelacja?
Ciekawe próby na Zegrzu

(inf. wł.)

W Poznańskich Zakładach Chemicznych na Zegrzu zade­
monstrowano specjalnego typu młyn strumieniowy do 

przemiału surowców, którego wynalazcą jest inż. W. Ste- 
gawski. Zdaniem kilku fachowców, przy dalszych udoskona­
leniach w młynie tym będzie można uzyskać wyniki nie 
notowane dotąd w Polsce i — jak się wyrazili — na świecie.

Jak wynika z relacji wyna­
lazcy inż. Stegawskiego, młyn 
ten może służyć do przemiału 
siarki, krzemu, kauczuku, 
zbóż, nasion roślin włókni­
stych i oleistych, czy innych 
surowców o twardości nawet 
dorównującej diamentom. Mie 
lone w nim surowce uzyskują 
jednorodną wielkość i nie spo 
tykaną rzekomo dotąd granu­
lację wielkości dziesięcioty- 
sięcznych milimetra, dzięki 
czemu przemysł gumowy, czy 
zakłady produkujące barwni­
ki mogłyby dostarczać arty­
kuły o lepszej jakości.

Co ciekawsze, przy urządzę 
niu tym, w którym cały pro­
ces polega na wirowym ruchu 
surowców z szybkością 4-krot 
nie większą od dźwięku, uzy­
ska się wspomniany przemiał 
w znacznie krótszym czasie, 
przy o połowie niższych kosz­
tach.’

Należy zaznaczyć, że kilka 
takich młynów zamówiły pod­
czas ostatnich MTP — Irak, 
Francja i NRF. (bro)

— Psst, idzie! Pamiętajcie, najpierw się ładnie ukło- 
nimy, potem powiemy wierszyk a potem przyrzekniemy że 
zawsze będziemy się dobrze uczyć na lekcjach. Jeżeli tak 
właśnie mówią te dzieci do siebie, to trafiły w sed­
no. Bo przecież największą nagrodą dla nauczyciela, za jego 
trud są dobre postępy uczniów i uczennic i wzorowe zacho­
wanie w szkole i poza szkołą. Pamiętajcie o tym dobrze 
dziewczęta i chłopcy i starajcie się postępować wzorowo 
nie tylko w Dniu Nauczyciela, lecz przez cały rok szkolny^

Fot. — K. Przycbodzki

Nauczycielom oraz Wychowawcom 
Poznania i województwa

SAO'0

spół przyjedzie już w poniedziałek do 
wtorek do Chodzieży, a w środę do Piły.

KALISZA, we
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Nowe znaczki

koncerty

W piątek rano silne trzę­
sienie ziemi nawiedziło No­
wą Gwineę oraz pobliskie wy 
spy. W wyniku kataklizmu 
rozsypało się w gruzy tysiące 
domów. Wskutek trzęsienia 
ziemi najbardziej ucierpiało 
miasto Madang, położone na 
północnym wybrzeżu Nowej 
Gwinei.

ce Takie „oczko” zupełnie niepotrzebne, bowiem 
z okazji
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Ciecia „Głosu Wielkopolskiego"
Oczywiście odbędą się w tych miejscowościach, a na- 
stępnie w innych miastach Wielkopolski.

Nasze koncerty’ noszą tradycyjny, wypróbowany tytuł:

„Głos“ pod włos!
Ich wykonania podjęli się:

Irena Pełkówna — piosenki
Arnost Kavka — parodie i piosenki
Duet Walczaków — taniec
Jan Rowiński — humor
Janusz ffojan — trąbka solo
Kazimierz Rcnz z orkiestrą
Bogdan Paluszkiewicz — konferansjerka.

Dwie godziny wyśmienitej zabawy. Zapraszamy!

Zatruci czadem 
czu ją się lepiej

Telefonem ze Środy

Wczoraj w godzinach przed 
południowych dr Zenon Wie- 
trzyński ze Szpitala Powiato­
wego w Środzie zawiadomił 
nas telefonicznie, że 10 zacza 
dzonych czuje się lepiej.

W chwili nadawania tej wia 
domości życiu pracowników 
zatrutych 19 bm. podczas snu 
czadem nie groziło niebezpie­
czeństwo.

Dzisiaj nadejdzie z Pozna­
nia do szpitala w Środzie a- 
parat — elektrokardiogram, w 
celu przebadania zatrutych. 
Szpital dysponuje także dosta 
teczną ilością tlenu i środka­
mi nasercowymi.

Natychmiastowa pomc-c miej 
scowych lekarzy, Wojewódzkie 
go Wydziału Zdrowia oraz Wo 
jewódzkiej Stacji Krwiodaw­
stwa w Poznaniu — budzi na 
dzieję uratowania życia zatru 
tym. (an)

Serdeczne podziękowanie za trud i ofiarność w naucza­
niu i wychowywaniu młodego pokolenia, wiele gorących 
życzeń w dalszej pracy nad kształceniem przyszłych bu­
downiczych socjalizmu oraz dużo pomyślności, szczęścia 
i radości w życiu osobistym z okazji „Dnia Nauczyciela"

składa
KOMITET WOJEWÓDZKI

POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ 
PARTII ROBOTNICZEJ

W POZNANIU

Pozostałe życzenia nadesłane na adres naszej redakcji za­
mieszczamy na str. 2.

Delegacja z USA 
gości w Poznaniu

(inf. wł.)
Do Poznania przybyła bawiąca od kilku dni w Polsce 

delegacja USA, której przewodniczy minister handlu F. EL 
Mueller.

Po powitaniu na Dworcu 
Głównym przez przedstawicie 
li władz wojewódzkich, miej

Gęsta mgła
przyczyną śmiertelnego wypadku

ęsta mgła, która wczoraj wieczorem oraz w nocy z 19 
na 20 bm. osnuła duże połacie kraju spowodowała opóź 

nienie w ruchu pociągów osobowych. Znaczne zakłócenia 
zanotowano również w ruchu pociągów towarowych, które 
nie kursowały według rozkładu jazdy.

Ministerstwo Łączności wpro 
wadza do obiegu pocztowe 
znaczki wartości 40 gr i 60 gr 
emisji „Tysiąc szkół na Ty­
siąclecie”.

Eksplozja
19 bm. rano w cukrowni w 

Regensburg nastąpiła eksplo­
zja, w jej wyniku 22 robotni­
ków zostało rannych. Stan 
dwóch ofiar wypadku jest bez 
nadziejny, czterech robotni­
ków jest ciężko rannych.

Mgła stała się również przy 
czyną śmiertelnego wypadku, 
który zdarzył się o godz. 5.40 
na mijance w Zalesiu Gór­
nym. Na skutek złej widocz­
ności dostała się pod koła po 
ciągu osobowego—zdążającego 
z Radomia do Warszawy Głów 
nej — kobieta o nie ustalonym 
nazwisku.

Nad Bałtykiem osiadła gę­
sta mgła utrudniająca połowy.

Me’eoryt „Elga
W dorzeczu rzeki Elga (Ja- 

kutia) podczas przemywania 
piasków złotonośnych wydoby 
tych z głębokości 20 m znale­
ziono meteoryt, o wadże 28,8 
kg. Według wstępnych badań; 
meteoryt składa się w 60 proc, 
z żelaza. Około 10 proc, cię­
żaru meteorytu przypada na 
nikiel, a około 3 proc. — na 
aluminium.

Słonie podejrzane 
o morderstwo

W stajni jednego z cyrków 
austriackich odbywającego 
tournee po południowych Wło 
szech znaleziono zwłoki 27-let 
niego Erika Richtera, który 
był treserem zwierząt cyrko­
wych. Miał on zwyczaj sypiać 
w pomieszczeniach dla zwie­
rząt i najprawdopodobniej zo 
stał we śnie stratowany przez 
słonie. (PAP)

W związku z tym większość 
rybaków pozostała w portach 
czekając na lepsze warunki 
atmosferyczne.

Najdotkliwiej mgła dała się 
we znaki lotnictwu komunika 
cyjnemu. Do południa nie od­
leciał}’ z lotniska na Okęciu 
samoloty do Wrocławia i Kra 
kowa, nie można było rów­
nież przyjąć tych, które przy 
leciały z Krakowa. Samoloty 
do Londynu, Belgradu i Am­
sterdamu, jak zresztą wszyst­
kie inne odlatujące po połud­
niu miały poważne opóźnie­
nia.

W Poznaniu z powodu mgły 
autobusy PKS dowożące lu­
dzi do pracy spóźniały się o 
20 do 30 minut. Pociągi przy­
szły punktualnie ale wskutek 
mgły na trasie Oborniki — 
Wronki wykoleił się jeden wa

skich i organizacji gospodar­
czych, goście udali się na ob­
jazd naszego województwa. W 
godzinach przedpołudniowych 
Amerykanie zwiedzą: spółdziel 
nię produkcyjną w Gorzycach 
(pow. Kościan), PGR w Gołę- 
binie Starym (pow. Kościan), 
Państwową Stadninę Koni w 
Racocie, po czym powrócą do 
Poznania.

Po południu część gości 
zwiedzi Ośrodek Przyrodolecz 
niczy przy ul. Słowackiego, 
inni natomiast zwiedzą wysta 
wę mebli w Swarzędzu, a wie 
czorem udadzą się na jubile­
uszowe przedstawienie w Ope 
rze poznańskiej.

W późnych godzinach noc­
nych delegacja amerykańska 
opuści nasze miasto i uda się 
do Gdańska, (c)

gon, co spowodowało 
w komunikacji na 
Ofiar w ludziach nie

przerwę 
tej linii 
było.

PAP

Ostatnie cze’eśnie
Brigitta N. ma 10 lat, leży 

w jednym ze szpitali parys­
kich i lekarze nie przepowia­
dają jej więcej jak 10 dni ży­
cia. Przyczyna — rak z prze­
rzutami. Dzienniki francuskie 
opublikowały ostatnie życze­
nie dziecka: zjeść czereśnie. 
Ale w listopadzie nie ma 
czereśni. Wiadomość tę prze­
czytał pewien człowiek z 
Afryki Południowej. I oto na 
lotnisko paryskie przyjechała 
samolotem z odległości 10 ty­
sięcy km duża paczka czereśni 
od nieznanego nadawcy dla 
umierającego dziecka. (PAP)



—---------------------------- INFORMACJE

Redaktor naczelny — Leonard 
Wąchalski, zastępca redaktora 
naczelnego 1 kierownik działu 
publicystyki — Eugeniusz Kitz 
mann, sekretarze redakcji — 
Marian Flejsierowicz i Wie­
sław Porzycki. kierownicy 
działów: kultury — Janusz Si 
niek, miejskiego — Eugeniusz 
Cofta. sportowego — Tadeusz 
Kaczmarek. terenowego —

Józef Pieprzyk,
Dzisiejszy serwis informacyj- 
no-r>olitvo7ny do druku przy­
gotował Mieczysław Haliński.

OPINIE I MYŚLI...

DEFICYTOWY
Osławiony „cud gospo­

darczy” w NRF prze­
żywa kryzys. Minister skar 
bu Etzel, przedkładając par 
lamentowi bcńskiemu no­
wy budżet na 1960 rok, o- 
świadczył, że po raz pierw 
szy „znalazł się on na kra 
wędzi deficytu”. Polemizu­
jąc z Etzelcm ekspert bud­
żetowy poseł Ritzel oświad 
czył, że określenie ministra 
jest nieścisłe. Budżet NRF 
nie stoi na krawędzi, ais 
jest już deficytowy. Wyko 
nanie jego może nastąpić 
tylko przez zaciągnięcie po 
życzki w sumie 3 miliar­
dów marek. Zachwianie 
równowagi budżetu nastąpi 
ło między innymi na sku­
tek wysokich pozycji, wnie 
sionych na uzbrojenie.

Nawet zaciągnięcie poży­
czki nie daje gwarancji 
równowagi budżetu, gdyż 
nie ma pewności, czy prze 
widywany dochód z podat 
ków, większy prawie o 1 
miliard, wpłynie do kas 
państwowych.

Ceny w NRF drgnęły z 
miejsca i wykazują tenden 
cję wzrastającą. W ciągu 
tylko jednego miesiąca paź 
dzicrnika indeks cen wzrósł 
o 1.1 proc., a w porówna­
niu z październikiem 1958 
rok. w grupie średnio 
zamożnej rodziny wzrósł o 
3.7 proc. Spodziewane oży 
wienie podaży środków ży­
wności na jesieni zawiodło 
wskutek tegorocznej posu­
chy. Byłoby to zrozumiałe 
lecz nieoczekiwanie wzrost 
cen przerzucił się na inny 
rynek dotychczas mocno u- 
stabilizowany, tj. na arty­
kuły przemysłowe. „Frank 
furter Allgemcine Zeitung” 
pisze, że byłoby błędem do 
szukiwać się kozia ofiarne 
go kryzysu gospodarczego 
tylko w posuszy tegorocz­
nej. Źródła kryją się głę­
biej. I gdy chodzi o bud­
żet państwowy, trzeba zre 
widować całą gospodarkę 
NRF. Ciężar kryzysu pada 
głównie na barki warstw 
uboższych, a nawet średnio 
zamożnych. Nie należy li­
czyć na import środków 
żywności, gdyż podobna sy 
tuacja występuje w całej 
zachodniej Europie. Spro­
wadzanie zaś żywności z 
Ameryki podniosło by je­
szcze bardziej ceny. Pozo- 
staje więc ograniczenie kon 
sumpcji z jednej strony i 
szukanie źródeł drgnięcia 
cen artykułów przemysło- 
v7ych.

Henryk Barański

„GŁOS“ |

Przeciw próbom jądrowym
Rezolucja Komisji Politycznej

W czwartek w późnych go Izinach wieczornych Komisja 
’’ Polityczna Zgromadzenia Ogólnego NZ zakończyła de­

batę nad sprawcą wstrzymania prób z bronią jądrową, 
uchwalając obie zgłoszone rezolucje.
Rezolucja państw Azji i Afry 

ki, Kuby i Jugosławii przyjęta 
została 60 głosami przeciwko 
jednemu. Przeciwko rezolucji 
głosowała Francja. 17 państw 
,wstrzymało się od głosowania. 
Od głosowania nad rezolucją 
wstrzymały się przede wszy­
stkim państwa NATO m. in. 
Stany Zjednoczone, W. Bry­
tania, Belgia, Włochy, Holan­
dia i Grecja, niektóre kra-

Ślubna wyprawa 
Farah Biby

21-letnia studentka irańska 
Farah Diba, która 22 paździer 
nika przybyła do Paryża w 
skromnej bluzce i spódnicy, 
zgubiwszy po drodze walizkę 
z innymi rzeczami, w najbliż­
szych dniach opuszcza Paryż 
zabierając ze sobą kilka kuf­
rów z wyprawą ślubną, żaku 
pi ona u Diora i w innych pa 
ryskich domach mody.

W kufrach tych mają się 
znajdować m. in. cztery fu­
tra, w tym jedno z białych 
nurków, sześć wieczorowych 
toalet, 35 par eleganckiego o- 
buwia, 30 kapeluszy od tur­
banu do białego kapelusika o- 
zdobionego kameliami. (PAP)

je Ameryki Łacińskiej, jak np. 
Brazylia, Haiti, Honduras, Pe­
ru oraz szereg innych państw 
jak Hiszpania, Portugalia, U- 
nia Południowo-Afrykańska, 
Turcja i Izrael.

Uchwalona rezolucja wzy­
wa państwa prowadzące obec­
nie negocjacje w Genewie do 
jak najszybszego osiągnięcia 
porozumienia w7 sprawie za­
przestania doświadczeń nukle­
arnych. Domaga się ona prze­
dłużenia moratorium w spra­
wie zawieszenia doświadczeń 
do chwili zawarcia ostatecz­
nego porozumienia w tej spra­
wie, oraz apeluje do innych 
państw’ nic uczestniczących w 
negocjacjach genewskich, a 
zatem również do Francji, by 
wstrzymały się od dokonywa­
nia doświadczeń nuklearnych. 
Ten ostatni punkt był powo­
dem dla którego Francja gło­
sowała przeciwko rezolucji, 
a wymienionych wyżej 17 
państw wstrzymało się od gło­
su.

W kolach ONZ zwraca się 
uwagę, że gdyby rezolucja Ma 
roka wzywająca Francję do 
zrezygnowania z planu doko­
nania eksplozji na Saharze nie 
uzyskała w Zgromadzeniu 
Ogólnym wymaganej więk­
szości 2/3 głosów, fakt uchwa-

% procesu nieć. PolarLiej

Prokurator: deprawujące matactwa
(inf. wł.)

JA rugi dzień procesu mec. Jolanty Polackiej-Gulczyń- 
U skiej, oskarżonej o prze stępstwa z art. 38 MKK, roz­
począł się od zeznań rodziny B.

lenia rezolucji krajów Azji 
i Afryki oraz Kuby i Jugosła­
wii jest pośrednim zobowiąza­
niem Francji do powstrzyma­
nia się od przeprowadzenia 
próbnych eksplozji nuklear­
nych.(PAP)

Harcerstwu 
potrzebni 
przyjaciele

(inf. wl.)
Vr piątek odbyło się w Po­

znaniu spotkanie członków 
Wojewódzkiej Rady Przyja­
ciół Harcerstwa z działacza­
mi terenowymi, związanymi 
ściśle swą pracą społeczną z 
ruchem harcerskim.

Wzięli w nim udział m. in. 
kurator Okręgu mgr. J. Stoiń 
ski i komendant Chorągwi 
Wielkopolskiej ZHP hm. Ćz. 
Żakowski. Przewodniczył o- 
bradom wiceprzewodniczący 
Rady — doc. dr J. Kwiatek, 
który nakreślił kierunki dzia 
łania tej organizacji, zwrócił 
uwagę na konieczność nawią­
zania szerokiej współpracy ze 
społeczeństwem i atrakcyj­
ność form pracy, jak kluby 
techniki, organizacja obozów, 
turystyka, koła zainteresowań 
np. młodych mechaników, ho 
dowców, zielarzy.

W czasie dyskusji podnoszo 
no potrzebę zaszczepienia mło 
dzieży kultury gospodarczej 
poprzez ścisłą więź z tereno­
wymi zakładami przemysłu, 
handlu, czy też kółkami rolni 
czymi. Oceniono dodatnio po­
moc instruktażową i material­
ną wojska dla harcerstwa, a 
także wysiłki nauczycieli — 
społeczników, (emp)

KOMENTARZE------ A

Wielkopolskiemu 
nauczycielstwu — 

wszystkiego najlepszego! 
r\o redakcji naszej wpłynęło sporo listów z życzenia. 

mi, jakie io dniu dzisiejszym przekazują nauczy, 
cielstwu Poznania i woj. poznańskiego instytucje, prZe^ 
siębiorstwa, partie polityczne, organizacje społeczne i

I kłady pracy.
W życzeniach nadesłanych przez PREZYDIUM WQjr 

WÓDZKIEJ RADY NARODOWEJ I WOJEWÓDZKI 
MIT ET FRONTU JEDNOŚCI NARODU czytamy m.

Ofiarna i w trudnych najczęściej warunkach realj.
zowana praca dydaktyczno-wychowawcza naszego 

nauczycielstwa — to podstawowa dziedzina pracy nau. 
czycieli i w tej dziedzinie osiągają oni poważne i przc" 
Wojewódzką Radę Narodową pozytywnie ocenione re­
zultaty7.

i Wojewódzki Komitet Frontu Jedności Narodu i Woje, 
wódzka Rada Narodowa w pełni uznają zasługi nauczy' 
cielstwa w dziedzinie wychowania młodzieży oraz wkład 
w rozwój innych dziedzin naszej gospodarki i kultury na, 
rodowej i z okazji „Dnia Nauczyciela” przesyłają wszysb 
kim nauczycielom, wychowawcom i innym pracownikom 
resortu oświaty serdeczne pozdrowienia wraz z życzę.

, niem dalszych sukcesów w pracy dla dobra naszej Lu. 
dowej Ojczyzny7 oraz życzenia szczęścia osobistego.

A oto fragment z życzeń PREZYDIUM RADY NARq 
DOWEJ M. POZNANIA:
GFycząc Wam — Drodzy Pedagodzy i Wychowaw- 

cy — jak najwięcej szczęścia i zadowolenia w pra­
cy i życiu zc swej strony — jako gospodarze miasta - 
zapewniamy Was, że dołożymy starań, aby Wasz trud 
był w pełni doceniany, a wszyscy nauczyciele otoczeni 
jak największym szacunkiem i opieką zarówno ze strony 
władz jak i całego społeczeństwa .
O onadto składają nauczycielstwu serdeczne życzenia 
1 dalszych owocnych wyników w nauczaniu naszej 
młodzieży: Komitet Frontu Jedności Narodu m. Pozna­
nia, Wojewódzki Komitet Zjednoczonego Stronnictwa 
Ludowego, KW i KM ZMS, Zarząd Okręgu Związku 
Nauczycielstwa Polskiego, ZW Towarzystwa Szkoły 
Świeckiej, Wojewódzka Rada Przyjaciół Harcerstwa 
Zarząd Dzielnicowy Ligi Przyjaciół Żołnierza — Wilda 
Wielkopolskie Towarzystwo Przyjaciół Książki — Zarząd 
Wojewódzki w Poznaniu, Zarząd Okręgu Stowarzysze­
nia Bibliotekarzy Polskich, Dyrekcja Oddziału Woje- 

। wódzkiego PKO oraz Dyrekcja Przedsiębiorstwa Dom
Książki”.

Do tych wszystkich życzeń dołącza się oczywiście ze­
spół redakcyjny „Głosu Wielkopolskiego”.

Juliusz B. zeznał, że w lipcu 
1956 r. po krótkim zatrzyma­
niu przez MO wyjechał do Za­
kopanego. Z wyjaśnień Karola 
B. wynikało, że w Zakopa­
nem nie zastał brata. Jedno­
cześnie dowiedział się o jego 
wezwaniu na MO. Karol B. 
przypuszczając, że brata aresz 
towano wrócił do Poznania i 
udał się do oskarżonej. Pro­
sił o zdobycie informacji na 
temat losu brata. Polacka 
zgodziła się i zażądała 900 zł. 
Tymczasem Juliusz przysłał 
telegram z Zakopanego. Po­
stanowiono więc wycofać spra 
wę od mec. Polackiej.

Oddajmy teraz głos świad. 
Marcie B.:

„Udałam się z Karolem do oskar­
żonej. Stwierdziła, że Juliusz zo­
stał aresztowany. Wtedy pokaza­
łam telegram. To jest wybieg or­
ganów bezpieczeństwa — oświad­
czyła mec. Polacka i zaczęła opo­
wiadać, że syn przebywa w strasz-

stko tak jak było, ale nie wiem 
co mnie spotka...” Co mnie 
spotka? Ano, tak. Świadka B. — 
jak stwierdził — dwukrotnie na­
kłaniano do złożenia fałszywych 
zeznań.

Sw. R. zeznał, że za złoże­
nie wniosku o odroczenie od­
bywania kary oskarżona zażą­
dała od niego aż... 4.000 zł. Z 
kwoty tej zwróciła zaledwie 
1 500 zł.

W przemówieniu swym 
prok. Branowski stwierdził, 
że przewód sądowy wykazał 
winę oskarżonej, która swą 
działalnością deprawowała 
społeczeństwo, zakłócała pra­
widłowe funkcjonowanie apa­
ratu wymiaru sprawiedliwo­
ści i podrywała zaufanie do 
jego organów. Oskarżyciel 
wniósł o przykładną karę.

Gdy piszemy te słowa roz­
prawa jeszcze trwa, (ak)

K. Slaręlafaw
Natalia. Dudińska i Konstanty 
Siergiejów baletmistrze Tea­
tru Opery i Baletu w Lenin­
gradzie przygotowują w Ope­
rze Warszawskiej wystawie­
nie baletu Adama „Giselle" 
Premiera baletu przewidzia­
na jest w lutym przyszłego 

roku.
Na zdjęciu: K. Siergiejów u 

czasie próby.
CAF — fot. Barącz

■-----------------------------------------------------——

Zamiast harakiri...
Nieznany Japończyk popeł­

nił samobójstwo wyskakują 
z samolotu należącego do „Nil 
to Airlines” i lecącego z Sa- 
kai do Szirahama. Jest to jui 
trzecie tego rodzaju samobóp 
stwo popełnione w ciągu bit' 
żącego roku w Japonii. (PAR

nych warunkach w areszcie. Miał 
być pobity. — Skąd pani wie? — 
zapytałam. — Mówił mi prokura­
tor, który prowadził tę sprawę. 
Dałam mu pieniądze więc nie 
mogę pani ich oddać — powie­
działa mec. Polacka. Podczas dru­
giej wizyty u oskarżonej byłam 
już całkowicie pewna, że syn jest 
na wolności. Mec. Polacka stwier­
dziła wtenczas: — Na tym się 
sprawa nic kończy, trzeba ją zli­
kwidować przez skreślenie nazwi­
ska z akt. Padło też żądanie: 1500 
złotych. Oczywiście, nie zgodzi­
łam się na to. Żądałam dalej zwro­
tu pieniędzy. 900 zł to była dla 
mnie — matki z trojgiem dzieci — 
bardzo duża kwota. 600 zł otrzy­
małam dopiero po zagrożeniu 
Radą Adwokacką. Zeznałam wszy-

GŁOS OBSERWATORA

Polska jest inna
Dzisiejszy „Głos Obserwa­

tora” poświęcamy na kilka in­
teresujących wypowiedzi ucze-
stniczek pewnej 
wycieczki, które 
Polskę.

Do Polski przyjechały 
małej grupce ośmiu

niemieckiej 
odwiedziły

z NRF w 
kobiet, re­

prezentujących różne poglądy poli­
tyczne. Była wśród nich i dr Klara

Posada dla dyktatora
Bezrobotny dyktator Kuby, Batista, znalazł już dla siebie 

nowe zajęcie. Włoska firma „Buretta”, produkująca pisto­
lety i ręczną broń, zaproponowała mu rolę przedstawiciela 
handlowego na terenie Portugalii.

Dyktator zgodził się pośredniczyć w sprzedaży rewolwe­
rów. Minęły czasy, kiedy miał do dyspozycji czołgi i arma 
ty... (API)

Fassbinder, (członek założyciel
chrześcijańskiej partii CSU) i pewna
żona ewangelickiego pastora i 
łączką socjaldemokratyczna i 
zachodnioniemiecka pacyfistka. 
jechały na zaproszenie polskiej 
nizacji społecznej Ligi Kobiet,

dzia- 
także 
Przy- 
orga- 
by w

ciągu dwóch tygodni pobytu w na­
szym kraju przyjrzeć się bliżej jego
życiu, by 
kańcami. 
delegacja 

Polski.

zetknąć się z jego miesz- 
Była to pierwsza kobieca 
z NRF, która przybyła do

nie, ze swymi kościołami, które 
zawsze są wypełnione wiernymi, fa­
brykami, teatrami, mostami rozpina­
jącymi się nad Wisłą i swymi liczny­
mi — małymi i większymi — ka­
wiarniami.

...Miasto przeciwieństw7. Imponują­
ce i zarazem wzruszające, pełne 
energii i łagodne, namiętne i spokoj­
ne, bojow7e i pokojowe, zalotne i po­
ważne... barwne plakaty (polska gra­
fika należy do najlepszych na świę­
cie) obok czarnobiałych tablic 'upa­
miętniających i dających świadectwo 
o tym, ilu Polaków zastrzelili hitle­
rowcy na tym oto miejscu... W żad­
nym innym mieście nic są tak wi­
doczne ślady panowania hitlerowców’, 
w żadnym innym nie widzi się tak 
wyraźnie ile cierpiał cały naród”.

zostało z wielką troską i dużym na- 
kładem pieniężnym odbudowane w 
dawnym jego kształcie... wysłucha­
łyśmy pod czarownym niebiesko-zln' 
tym niebem Oliwy koncertu na orga­
nach... na więcej nie starczyło czasu.

Zycie kościelne w polsce

Biskup Nowicki (ordynariusz die­
cezji gdańskiej — wyjaśnię®1® 

ZAP) poinformował mnie, żc W 
księży jego diecezji zostało zamordo-
wanych przez hitlerowców. Fo P®. | 
wTocie dowiedziałam się od jego P®’ 
przednika biskupa Splctta, żc po °”a 
wionej krwawej niedzieli bydgoski^ 
nie pozostał przy życiu ani je®® 
polski duchowny. A nam Prze“s. 
wiono tamtejsze zamieszki Ja 
zbrodnie Polaków7.

ZAPAMIĘTAJ

Największe szanse wygrania
- jak dotychczas - masz 

w systemie 5 z 49 liczb
Poznańskiej Gry Liczbowej „Koziołki"

Oto fragmenty opisów ich wrażeń z 
Polski, zawartych w broszurce pt. 
„POLEN IST ANDERS”, wydanej 
niedawno w NRF.

Z NICZYM NIEPORÓWNYWALNA 
WARSZAWA „

Powstała z kupy gruzów we 
wszystkim, co zawiera pojęcie 

odbudowy. Powstała ze swym Sta­
rym Miastem, odtworzonym dokład-

OŚWIĘCIM
Q toi się oniemiałym przed zagro- 

darni z desek, w których musia- 
ło żyć obok siebie 12 kołjict, czyta się 
ohydnie prymitywne codzienne za­
piski obozowego lekarza SS-owca 
Kromera, któremu po jego niezasłu­
żonym powrocie do Miinstcr urządza 
się oficjalne przyjęcie...*)

NIESTETY TYLKO WYPAD
T A o Gdańska i Sopotu mogłyśmy 

zrobić tylko w7ypad... Obejrza­
łyśmy Gdańsk, którego śródmieście

...Na każdym kroku widzi sig 
Polsce mimo wielkiego wysiłku ® 
budowy, skutki ostatniej wojW 
Strach przed wojną i napaścią Je 
bardzo duży... W Polsce jest on ocń 
wiście od czasu przeżyć z roku I 
szczególnie uzasadniony i przekop
wający.

Opr. ZAP

*) SS-owiec Kremer — po odcierp’511^ 
w Polsce kary wyjechał do NRF> '

'ijak wynika z tekstu, przyjęto go z u- 
tymi rękami.

I
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Nauczycielka
W klasie panowała cisza. Skrzypnęło tylko pióro ucznia szybko poprawia ja- 

ccS° oukryty błąd. W ostatniej ławce dziewczyna usuwała z zeszytu kleks. Dwa­
dzieścia par oczu skierowanych było na drobną postać stojącej przy tablicy na 
uczycielki. Znała „swe dzieci dobrze. Orientowała się w stosunkach domowych 
i w możliwościach każdego z nich. Uczy je od sześciu lat.

— Marysiu, przeczytaj zadanie!
I gdy Marysia 

zatrzymały się na
Latuskówna dokonywała rozbioru zdania, 

okoliczniku czasu. Ile to już lat...
myśli nauczycielki

Niewesoły początek
nvla jesień 1947 roku. Bia 
□‘je brzozy złotymi liśćmi 
daleka znaczyły już drogę.

podjeżdżającym do Ol- 
lavej wozie siedziała młoda 
Lwczyna- Smutne °czy obo 
Le przypatrywały się zło 
O polskiej jesieni. Nigdy nie 
Puszczała, że po 4 klasie 
e"inazjum będzie nauczyciel- 

wiejską. A tymczasem ży 
właśnie tak zadecydowa- 
jjiepodległość nie przywro 

i? życia ojcu ani zdrowia 
Le Niełatwo było rozstać 
'/marzeniami lat dziecię- 
C'n o studiach i pracy nauko 
L Zdawało się dziewczynie, 
I nigdy nie będzie już na- 
Ldę szczęśliwa. Jak przyj- 

a ia nowe środowńsko? Jak 
» sobie życie?

JC

3'

sia. «W takiej to sytuacji ży­
ciowej kończyła zaoczne stu­
dia na Wyższych Kursach Pe 
dagogicznych w Warszawie. 
Dyplom ukończenia nie dawał 
pełnej radości.

— Nawrot? Znamy ją do­
brze z wystąpień na plenum. 
Przecież to nasz członek od 
1948 roku. Energiczna dziew­
czyna potrafi przeprowadzać 
swoje słuszne . zamierzenia. 
Chcieliśmy ją nawet przyjąć 
na pracownika. Ale ona woli 
być w Olszowej. I nie tylko
nam odmówiła. To samo spot 
kało Inspektorat Szkolny i 
Chorągiew Wielkopolską. Sza 
nują ją ludzie z Olszowej
dzieci chyba kochają.

Przyjaciel dzieci

a

moc. Może 
zbierać się 
wizję.

wkrótce będziemy 
w szkole na tele-

takich okolicznościach 
ozpoczęła pracę w Olszowej 

. Kępno Lucyna Nawrot, 
fe było wiele czasu na pow 
b do smutnych rozmyślań, 
©■gotowanie lekcji, pozna­
ne dzieci, zaznajamianie 
Jze sprawami wsi — zaj­
ęły całe dni. A tu trzeba 
Kicze wykroić parę godzin 
" naukę własną. Lucyna za- 

się do Zaocznego Lice- 
B Pedagogicznego w Kroto- 
iynie.

W marcu 1948 roku zosta 
1/ Olszowej założona dru-

zieci najchętniej mówią o 
swojej pani — drużyno 

wej. Ile to wspaniałych rze­
czy nauczyła, ile wspólnych za 
baw! Najbardziej przypadły 
:m do gustu wieczory rozryw 
kowe z popularną zgaduj-zga 
dulą.

— Teraz, proszę pana — in 
formował mnie Rysiek Gry­
giel, zbieramy na telewizor. 
Mamy już 1050 zł. Gromadzka

W pokoju pełnym książek, 
zeszytów, albumów — rozma­
wiam z Lucyną Nawrot. Pyta­
nie sprawia jej kłopot.

—• Moje marzenia?... Cóż, 
dziś stały się bardziej realne 
i konkretne. Chciałabym wy­
chować moją Małgosię. Nie, 
nie ma jej w domu, jest w 
przedszkolu. Pragnę urządzić 
sobie jakoś mieszkanie i jesz­
cze studiować. Nie, niech się 
pan nie śmieje! To już mój 
,,konik”. Naturalnie myślę je 
szcze o tym, by przygotować 
następców do pracy w druży­
nie.

— A czy pani jest w pełni 
zadowolona?

— Ależ tak! Na pewno tak,
po

Na 
na

Rada Narodowa Gminna

prostu czuję się potrzebna.

znowu białe brzozy zna­
czą drogę do Olszowej, 
motorowerze jedzie z Kęp 
nauczycielka wiejska —

I.ucyna Nawrot. Nie ma czasu
oglądać spadające, 
cie. Spieszy się. W 
ka drużyna.

złote liś- 
szkole cze

WIEDZA Str. V

Fot. — K. Przychodzki

Sobotni felieton Jerzego Korczaka

Koniec sezonu
Ostatnia, niedziela była 

dla mnie dniem przy­
spieszonego bicia serca, a 
następnie nieomal żałoby. 
— „Cracouia” toczyła de­
cydujący bój o pozostanie
w lidze. Bój 
wszystkim 
się sportem 
nie powiódł

ten — jak to 
interesującym 
wiadomo — 

się i „Craco-

a ich los spotkać miał „Po- i 
goń”.

Tymczasem w Warszawie j 
stał się nowy cud. Zespól 
mający w swoich szeregach 
kilku reprezentantów Pol- ) 
ski przegrywa wysoko z 
„Pogonią” ratując tym sa- j 
mym szczecinian, przed de- ) 
gradacją do niższej klasy. I

Istnieje stare sportowe j 
powiedzenie, że piłka jest > 
okrągła, co przełożywszy > 
na język dostępny dla każ- i 
dego oznacza: może się ) 
zawsze zdążyć, że nawet j 
lepszy przegrywa z gor- j 
szym. Ale równocześnie ra- • 
cjonalistyczne spojrzenie ’ 
na świat wyklucza istnie­
nie cudów,- które — co tu ) 
owijać w bawełnę — po- 1 
jawiają się od czasu do 
czasu właśnie w sporcie. 
Niestety, jednak prawdo- ; 
podobnie nie ma sposobu । 
na to, by wyświetlić czy w 
Warszawie mieliśmy do czy 
nienia ze zjawiskiem meta- i

masoiay, a przy tym naj­
mniej chyba szkodliwy 
„konik” naszego narodu. 
A sprawy, którymi intere­
suje się na pewno co 
czwarty obywatel Polski 
stają się sprawami społecz­
nymi. Dlatego warto i 
trzeba o nich pisać nie tyl­
ko na lamach sportowej ga­
zet". Zresztą spojrzenie za 
sportowe kulisy może być 
interesujące nie tylko dla 
kibiców okrągłej piłki.

A teraz do właściwego 
tematu.

W feralną dla „Cracovii” 
niedzielę toczył się w sto­
licy inny mecz, który miał 
w równym stopniu zade­
cydować o losach krakow­
skiej drużyny, co bój pod 
Wawelem. Drużyna szcze­
cińskich portowców „Po­
goń”, mająca o jeden 
punkt mniej niż „Craco- 
via” rozgrywała spotkanie 
z jednym z najsilniejszych 
krajowych zespołów — war 
szawską „Legią”. W wy­
padku tylko remisu „Legii” 
i „Pogoni”, nawet przy 
przegranej „Cracotńi” z 
mistrzem Polski „Górni­
kiem” z Zabrza, krakowia­
nie mieli pozostać w lidze,

via” musiała piłkarską li­
gę opuścić.

Ten i ów zdziwi się mo­
że,* że akurat temu tema­
towi poświęcam felieton i 
że ronię łzy nad jakąś tam 
„Cracovią”, która kopie 
piłkę. Otóż muszę od ra­
zu wyjaśnić: klub sporto­
wy „Cracouia” bliski jest 
sercu każdego „krakusa” 
gdziekolwiek by się on 
znajdował, a poza tym nie

Jerzy Knapik

na
i bzumienia dla n F i • • 4-^

jen

harcerska... Brak byh 
pracy har

Oskiej, tak ze strony rodzi- 
w, jak i czynników oficjal-

i niepowodzeniom
j. Hoże to nic nadzwyczajne 

lu g0) gdyby nie fakt, że
q. lioda nauczycielka przyjęła

Spółdzielnia obiecały nam po

Rektor Wyższej Szkoły Rolniczej prof. W. Węgorek 
Fot. — E. kitzmann

łsiebie jeszcze jeden obowią 
ś, znajdując poparcie tylko 
Łjmłodszych. Od tego dnia 
rzez 12 lat do kroniki przy­
dają coraz to nowe fakty, 
ima właściwie ani jednego 

. skojnego miesiąca. To zbiór 
I na pogorzelców, to wyciecz 
i a, ognisko, imprezy, przygo- 

I Bania do obozu... Tempo na-

W

ir

sama drużynowa. Trudno 
jja ykczyć te wszystkie fakty, 

ikoda tylko, że kronika daw 
Safch „traktorzystów” a dziś 
M*" nie zanotowała, że ich 

bój Dynowa zajęła się również 
Młodzieżą starszą, prowadząc 
Afl^ZMP. Dziś 40-osobowa 

lizyna może już dużo opo- 
“1 wzięć o swoim dorobku.
J Szczęście małżeńskie okaza 

iś? nie tylko złudne, ale i
I pcotrwałe. Pozostała po 

flSorycz i trzeźwe spojrze- 
■ na życie. Został również 
Bn Lucyny — mała Małgo

0

mszy rejs 
^Australii
Wujący się obecnie w rejsie 
Wschodnim M/S „Okrzeja”, 
filuje podróż, udając się po- 
Borneo do Australii. W por- 
australijskich, do których 
Polskie zawijają od nierlaw 

pMuje ok. 20 tys. bel bnwel- 
RSunek przestrzenny). Trasa

U 
n

,o

Mkrzeja” wiedzie m. in. do 

■ Borneo, do portu Mirt
•i do - -
1 jest

W

Brisbane (spodziewany 
między 16 a 28 bm.), 
Melbourne (ok. 14 gru- 
skąd nastąpi powrót doPn d - - •

I roz powrotna trwać bę- 
32 dni. (ZAP)

BiMenów ihlatiw
to w PLO

iu
^kic T - .
ty;.. Ł*nie Oceaniczne prze- 
kh"’ łrzerh kwartałach br. 
|OsX ?ysk’ os»ągając 106,9 

■ $ta za *cn okres nad 
‘to ę?1Z0Wa wynosi 15.975.009 

an°wl 78,8 proc, planu 
an roczny wpływów 

th " 82,3 proc. W okresie 
hys artałów odprowadzono 
IZĄp/ na fundusz zakłado-

tylko o 
„Cracouii'

smutnym losie 
będzie mowa.

Idzie mi o coś co ma tzw. 
szerszy aspekt i wykracza 
poza sprawy sportu. Naj­
pierw jednak krótkie wy­
jaśnienie.

Tydzień w tydzień — od 
wczesnej wiosny do póź­
nej jesieni — miliony lu­
dzi w całym kraju żyją 
meczami swojej drużyny. 
Jest to więc najbardziej

fizycznym czy czysto j
sportowym. Dlatego naj­
lepsze i najbardziej hono­
rowe wyjście zapropono­
wali władzom piłkarskim 
kibice spod Wawelu. W 
swoim liście do kapitana 
Polskiego Związku Piłki 
Nożnej wyrażają pełną wia 
rę, że rezultat meczu „Le-

Zbudujemy pomost
HeLior proł. dr W. Węgorek młormuje o lendencjacK rozbojowych WSR

Minął właśnie termin uprawo­
mocnienia się wyboru nowego 
rektora na Wyższej Szkole Rol­
niczej w Poznaniu. W' ub. ponie­
działek nowo wybrany rektor, 
prof. dr W. Węgorek, objął urzę­
dowanie. W związku z tym po­
prosiliśmy go o rozmowę.

— Obejmując zaszczytną i zobo­
wiązującą funkcję, ma już Pan 
Rektor z pewnością pewne plany 
dalszej pracy na uczelni, rysują się 
Panu tendencje, które w rozwoju 
uczelni winny dominować. Może Pan 
Rektor zechce z nimi zapoznać na­
szych Czytelników.
— Wydaj e mi się, że główną tenden­

cją rozwojową Wyższej Szkoły Rolni­
czej powinno być zacieśnianie jej 
związków z praktyką rolniczą, 2 Mi­
nisterstwem Rolnictwa, z terenem, 
zgodnie z polityką partii i rządu w tej 
dziedzinie. Trzeba będzie zbu­
dować wygodny pomost mię­
dzy uczelnią a praktyką. 
Myślę o stworzeniu na uczelni specjal­
nego ogniwa, które by przejmowało 
wyniki badań naukowych z katedr i 
przetwarzało je na formy zdatne do 
wykorzystania w praktyce. Widziałem 
wiele metod takiej współpracy za gra­
nicą i wytworzyłem sobie z tych obser­
wacji własny wzorzec postępowania.

Teraz z tytułu nowej funkcji przyj­
rzę się bliżej możliwościom uczelni w 
tvm zakresie i postaram się je naj­
lepiej wykorzystać. Sądzę też, że uda 
mi się przekonać Ministerstwo Rolnic­
twa, jako głównego odbiorcę naszych 
badań, o potrzebie takiej współpracy 
i konieczności przyjścia nam z pewną 
pomocą. Chciałbym, aby nasza uczel­
nia realnie, wyraźnie poprawiła swoje 
konto pomocy dla rolnictwa. Uda się 
to jedynie pod warunkiem wprowa­
dzenia jednolitego schematu organi­
zacyjnego dla tych prac.

— Jeśli przyjąć, że każda wyższa 
uczelnia ma do spełnienia trzy głów­
ne cele: dydaktykę, naukę i jej 
upowszechnienie, to które z tych za-
dań najlepiej
WSR?
— Zacząłem 

właśnie dlatego,

są

od 
że

pia’ „Pogoń” był istot-
nym wykładnikiem umie­
jętności obu zespołów. Ale 
wobec tego należy zacho­
wać konsekwencję do koń­
ca. Jeśli zawodnicy „Le­
gii”, reprezentanci Polski

postawione na

upowszechniania 
wygląda ono —

moim zdaniem — najmniej korzystnie, 
co narzuca nam kierunek działania na 
najbliższą przyszłość. Najlepiej stoi u 
nas dydaktyka, która pochłania więk­
szość czasu i energii naszej kadry nau­
kowej. Już praca naukowa wygląda 
znacznie gorzej, głównie z powodu 
trudności z lokalami i aparaturą. 
Chciałbym więc również podnieść 
atmosferę naukową na uczelni.

— W jaki sposób?
— Można tego dokonać czasami dość 

prostymi posunięciami. Na przykład 
korzystnie wpływają na pracę twórczą 
posiedzenia naukowe, które od dłuż­
szego czasu raczej rzadko się odby­
wają. Katedry często zamknięte są w 
sobie, gdy przecież powinny wymie­
niać doświadczenia, dyskutować, two­
rzyć zespoły naukowe, wciągać się na­
wzajem do współpracy. W dzisiejszym 
bowiem stadium rozwoju nauki jedna 
katedra w zasadzie nie może rozwią­
zać kompleksowych zagadnień, któ­
rych tak wiele czeka. Taką właśnie 
współpracę i wymianę myśli między 
katedrami chciałbym wzmocnić.

— Jakie spośród innych dostrze­
żonych już przez Pana Rektora 
spraw, uważa Pan za specjalnie 
ważne?
— Widzę sprawę inwestycji na uczel­

ni. Będę starał się je przyspieszyć. Za­
leży to w znacznym stopniu od stano-
wiska władz wojewódzkich micj-
skich. Część naszych wydziałów i za­
kładów ma nowe pomieszczenia, lecz 
reszta pracuje w fatalnych nieraz wa-

runkach, uniemożliwiających nawet 
działalność dydaktyczną, nie mówiąc 
o naukowej. Poważną rolę powinno też 
odegrać takie zorganizowanie naszych 
gospodarstw rolnych, ogrodniczych i 
leśnych, by spełniały one znacznie bar­
dziej funkcje dydaktyczne. Chciałbym 
podnieść morale studentów oraz 
uaktywnić działalność ich organizacji 
politycznych i społecznych. To także 
można i trzeba zrobić.

Musimy stworzyć atmosferę, w któ­
rej rozmowa z profesorem będzie dla 
studenta wydarzeniem, do którego na­
leży się przygotować. Podobnie egza­
min powinien być przeżyciem, także 
w sensie formalnym. Rozumiem przez 
to schludny ubiór studenta, pełne sza­
cunku zwracanie się do profesora i 
cały jego stosunek do wychowawców 
uczelnianych. Mało je znam, ale sły­
szałem o trudnościach w domach aka­
demickich. Zapoznam się z tym. Są 
jeszcze trudności z kadrą profesorska. 
Mam już pewne konkretne plany, jeśli 
chodzi o zwerbowanie wybitnych nau­
kowców dla naszej uczelni, ale tutaj w 
poważnej mierze jesteśmy uzależnieni 
od władz miejskich. Najczęściej bo­
wiem takie plany rozbijają się z po­
wodu braku mieszkania dla nowego 
profesora.

Chciałbym więc zaapelować do władz 
miejskich o lepsze zrozumienie tej 
prawdy, że podniesienie poziomu WSR 
jest sprąwą miasta i całego regionu. 
W ostatnich latach nasza uczelnia zdo­
była już bardzo silną pozycję wśród 
polskich uczelni rolniczych. A moją 
ambicją będzie utrzymanie tej pozy­
cji, a nawet jej wzmocnienie, co z po­
mocą grona cennych profesorów, jakie 
posiada uczelnia oraz z pomocą wszyst­
kich zainteresowanych, jest do osiąg­
nięcia.

Rozmawiał: Mieczysław Skąpski

są w tak złej 
przegrywają z 
wiele słabszą,
zrezygnować 
przy wojażu

Z,

formie, że 
drużyną o 
to należy 
ich usług

zagranicznym.
Kiedy przeczytałem ten 

list miałem ochotę głośno 
się roześmiać. Oto wreszcie 
prawdziwie ^sportowe roz­
wiązanie sprawy: nikt na­
wet nie dopuszcza myśli, 
że coś tu było nie w po­
rządku, ale jeśli nie je­
steś w formie — nie pchaj 
się zagranicę. Tylko, że ów 
list pójdzie do lamusa, a 
kto miał jechać — i tak 
po jedzie.

Bo konsekwencja w po­
stępowaniu nie należy — 
jak wiemy — do żelaznych 
cech naszego narodowego 
charakteru.

Lokomotywa 
- widmo

Na jednej z tras biegnących 
z Jersey City, o mało nie do­
szło do strasznej katastrofy. 
Z dworca kolejowego w tym 
mieście ruszyła samoczynnie 
olbrzymia lokomotywa o na­
pędzie dieslowskim, która 
stopniowo nabierała szybko­
ści.

W ślad za lokomotywą-wii!* 
mem wyruszyła natychmiast 
mna lokomotywa z obsługą. 
Po 30 km udało się dogonić 
lokomoiywę-widmo i połączyć 
z lokomotywą Obsługiwaną 
przez ludzi. Po kilku kilome­
trach hamowania udało się za 
trzymać niebezpieczny pojazd.

PAP
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W Powiatowym Domu Kul­
tury w Lesznie oglądać można 
wystawy fotografików poznań­
skich. Wł. Rut eksponuje swo­
ją wystawę indywidualną, o- 
glądaną poprzednio w Pozna­
niu, bracia F. i B. Sikorscy zaś
pokazują 
wem przez 
ludowej”.

cykl pt. „Obiekty- 
kraje demokracji

Pakosław 
typowano ; 
wzorcową, 
ciągi.

7 pow. Rawicz wy- 
jako przyszłą wieś 
W planie — wodo-

W Wągrowcu powstał ostat­
nio Powiatowy Zarząd Towa­
rzystwa Rozwoju Ziem Za­
chodnich. Postanowił on zało- 
łożyć kilkanaście kół w zakła 
dach pracy i instytucjach, któ 
re będą współdziałać z kołami 
TRZZ w pow. Łobez (woj. 
szczecińskie). (Kdw)

Józef Kurczą z Tomic (pow. 
Krotoszyn) uchylał się od pła­
cenia alimentów na utrzyma-
nie swoich 4 dzieci, 
siedzi półtora roku 
niu. (fk)

Teraz po- 
w więzie-

Niedawno 
motocyklu 
ski z Pyzdr 
rzykowa w

wybrał 
Marceli

się na
Gamrow-

do pobliskiego Bo- 
odwiedziny, które

zakropił dobrze alkoholem. Na 
stępnie zabrał na tylne siedze­
nie z sobą Mariana Parusa z 
Borzykowa i, tak jadącwdwój 
kę bez oświetlenia, zawadził o 
kamień przydrożny, skutkiem 
czego obaj pasażerowie wyle-
cieli na bruk, kalecząc 
tkliwie.

Ponieważ Gamrowski 
siadał prawa jazdy.

się do-

nie po­
został

przytrzymany i osadzony w a- 
reszcie.

Nigdy nie za dużo mleka!
uwagę mleczarniom i rolnikom

Powyższe liczby wskazują,, jak znacznie wzrosły do 
chody rolników wielkopolskich w ostatnich czterech 
latach z tytułu dostaw mleka do spółdzielczych zakła 
dów przetwórczych. W 1956 r. mleczarnie wypłaciły 
swoim dostawcom 607 min. zł, w 1957 r. — 1 miliard 
i 40 milionów, w 1958 r. — 1 miliard i 155 milionów 
a do końca 1959 r. wypłacą 1 miliard i 270 milio­
nów7 złotych.

Myślmy zawczasu 
o wczesnych 
zielonkach

Tegoroczna susza odbija się 
niekorzystnie na zbiorach sia­
na w Wielkopolsce. Zawiodły 
także poplony pożniwne. Mogą 
więc wystąpić, zwłaszcza na 
przednówku, poważne niedo­
bory pasz objętościowych. W 
związku z tym, oprócz prze­
rzutów siana z województwa
zielonogórskiego olsztyń-
skiego, myśli się już nad przy 
gotowaniem odpowiedniego 
zapasu ziarna siewnego na 
wczesne zielonki.

WZGS sprowadza obecnie 
duże partie nasion poplono- 
wych z woj. białostockiego. 
Remanenty w magazynach GS 
wynoszą 200 ton koniczyn 
(białej i czerwonej), wyki, pe- 
luszki, seradeli. Do chwili ro-z 
poczęcia wiosennej akcji siew

Na konferencji prasowej w 
Oddziale Okręgowym Związku 
Spółdzielni Mleczarskich w Po 
znaniu podano jeszcze inne 
ciekawe zestawienia. Oto na 
przykład wysoKo został prze­
kroczony skup mleka w sto­
sunku do lat przedwojennych. 
Szczytowy w tamtym okresie 
skup kształtował się w 1933 
r. na poziomie 344 min. li­
trów, podczas gdy nasze mle­
czarnie w 1956 r. skupiły 357 
min. litrów, w 1957 r. — 444 
miliony, w 1958 r. — 506 mi­
lionów, w bieżącym roku 
wpłynie do zakładów spółdziel 
czych — 510 min. litrów mleka.

Niemniej charakterystyczny 
jest udział poszczególnych sek 
torów naszego rolnictwa w glo 
halnych dostawach mleka. Go 
spodarstwa indywidualne do­
starczyły 79,2 proc, całej ma­
sy mlecznej (rok 1958 — 84,8 
proc.), PGR-y — 16,9 proc.

ku dostaw mleka, to znaczy 
czy mleczarnie mogłyby sku­
pować więcej, niż dotychczas 
skupują? I na to pytanie zna 
lazła się odpowiedź twierdzą 
ca. Większość rolników — do 
stawców sprzedaje mleczar­
niom przeciętnie po 1500 li­
trów mleka od krowy rocznie. 
Jeżeli tę ilość przyjmiemy dla 
wszystkich 520 tysięcy krów 
w Wielkopolsce, to rachunek 
wykazuje, że nie 510 jak w 
tym roku, lecz 780 milionów 
litrów można rocznie skupić. 
Rezerwy wynoszą więc 270 mi 
lionów litrów mleka.

O taką masę mleka warto 
spółdzielniom kruszyć kopie i 
należy przypuszczać, że dołożą 
one starań, aby powiększyć 
obroty swoich zakładów prze 
twórczych.

Kazimierz Jaźwiecki

nej zamierza się rozprowa-
dzić wśród rolników 500 ton 
nasion roślin motylkowych: 
drobno i gruboziarnistych.

Mieszkania
praktyczną pamiątką Tysiąclecia

Gniezno przygotowuje się do obchodu 10 wieków 
swego grodu. Pamiątką tej wielkiej rocznicy będzie 
m. in. „Osiedle Tysiąclecia”, którego budowa jest 
mocno zaawansowana.

Osiedle zlokalizowane zosta­
ło przy ul. Roosevelta. Tu roz­
wija swoją działalność inwe­
stycyjną Pracownicza Spół­
dzielnia Mieszkaniowa pod na 
zwą „Tysiąclecie” Buduje ona 
dwa bloki mieszkalne dla 60

Kasza ofiarność 
na budowę szkół

rodzin pracowników różnych 
zakładów pracy.

Najwięcej troski i zainte­
resowania budową mieszkań 
dla swoich pracowników wy­
kazują takie zakłady jak: 
Gnieźnieńskie Zakłady Prze­
mysłu Odzieżowego, Miejska 
Pralnia i Farbiarnia, Garbar­
nia. Okręgowa Mleczarnia, 
Przemysł Terenowy. Inne za­
kłady winny wykazać więcej 
zainteresowania sprawą budo­
wy nowych bloków, (h)

Otwierają się podwoje świetlic
Większość świetlic w powiecie pleszewskirn

starannie przygotowała się do obecnego sezon, 
sienno-zimowego. Niektóre zostały odnowione c? 
ścią i pięknem wymalowanych ścian więcej l 
przyciągać młodzież do siebie. Opał już zmaza?siebie. Opał już
wano.

Jeśli chodzi o zespoły, tra­
dycyjnie największe powodze­
nie mają — teatralne. I na 
obecny sezon przygotują 
one wiele sztuk scenicznych.

Jubileusz
nauczycielski

40-lecie pracy pedagogicznej ob­
chodził w Chodzieży kierownik 
Szkoły Podstawowej nr 1 — Leon 
Gruss. Uroczystość zorganizowała 
Rada Pedagogiczna, Ognisko Zw. 
Nauczyciela Polskiego i Komitet
Rodzicielski.

I.eon Grus 
nauczycielską 
skim w roku

rozpoczął swą pracę 
w powiecie chodzie 
1919, jako pierwszy

(14,4 proc.), 
aukcyjne — 
cent), inne 
społecznione 
proc.).

spółdzielnie pro- 
2.8 proc. (2,6 pro 
gospodarstwa u- 
— 1,3 proc. (1,2

Maleje więc udział sektora 
indywidualnego, zwiększa się 
natomiast udział sektora u- 
społecznionego.

Ciekawe jest również zesta 
Wlenie, ile mleczarnie nasze 
sprzedały gotowych produk­
tów na rynek miejscowy. (Po 
znań i województwo) w III
kwartale 1959 r. (w nawia-
sach odpowiednie liczby dla 
tego samego okresu 1958 r.). 
A więc mleka konsumpcyjne­
go sprzedano 18.800 tys. 1.
(17 min.) masła 
(1893 t.), serów 
280 ton (263 t.) 
nych — 190 ton

— 1952 tony 
twardych — 
serów topio- 

(180 t.), śmie-
tany — 1101 ton (913 t.), twa-
rogów spożywczych — 
ny (617 t.).

Z tych wskaźników 
wyraźnie, że wraz ze

952 to

widać 
wzro-

stem skupu zwiększało się 
równocześnie zaopatrzenie ryn 
ku w produkty mleczarskie.

Czy istnieją rezerwy na ryn

Miłośnicy sceny 
w Mieściskach

W ciągu października br. 
zbiórka na budowę szkół w 
pow. międzychodzkim uległa 
pewnemu ożywieniu. Do U 
listopada zebrano 545 tys. zł. 
Bardzo duże zaległości ma Hu 
ta Szkła w Sierakowie. Plan 
jej wynosi 37 tys. zł, do 30 
października wpłaciła zaled­
wie 7.610 zł.

Ostatnio Wydział Oświaty 
w Międzychodzie zaapelował 
do wszystkich zakładów pra­
cy o podejmowanie zobowią­
zań już na rok przyszły. Do­
tychczas na apel odpowiedział 
Urząd Pocztov^ w Między­
chodzie i PGR w Chudobczy- 
cach.

Najsłabiej przebiega zbiór­
ka na SFBS na wsi. Do koń­
ca października gromada 
Radgoszcz wykonała swój 
plan zaledwie w 8 proc.. PGR 
Wituchowo do tej pory nie 
przekazało ani złotówki, (pem)

*
Z pożyteczną inicjatywą wy 

stąpili pracownicy Wydziału 
Komunikacji przy Prezydium 
Powiatowej Rady Narodowej 
we Wrześni. Wykonują oni 
społecznie dokumentację do­
jazdów do nowych szkół. Poza 
tym w godzinach pozasłużbo­
wych pełnią nadzór technicz­
ny.

W ten sposób pomogli fa­
chowcy drogowi w wykonaniu 
600-metrowego podjazdu cd 
stacji kolejowej i osiedla do 
szkoły w Orzechowie. Podoba­
nie postąpili przy budowie 
półkilometrowego odcinka dro 
gi w Czerzewie i 600-metro- 
wego w Słom owić, gdzie za­
kłada się nawe^ krawężniki 
z myślą o chodnikach w naj­
bliższej przyszłości, (emp)

Pierwszy 
pow. wrzesiński

W akcji zbiórkowej na
SFOS powiat wrzesiński jako 
pierwszy w województwie wy 
konał piat, roczny zbiórki na 
SFOS i zarazem przekroczył 
go o 5,5 proc, (kst)

Koło Wielkopolskiego Towarzy­
stwa Miłośników Sceny w Mieści­
sku wystawiło w ubiegłą niedzie­
lę trzy jednoaktówki Józefa Ko­
rzeniowskiego pt. „Majster i cze­
ladnik”, ,,Qui pro quo” oraz „Na­
rzeczona”. Odremontowana za 
pieniądze z popularnego SFOS-u 
sala, pomieściła około 600 widzów.

Dochody z przedstawień Koło 
przeznaczyło na zakup kostiumów 
i rekwizytów do dalszej pracy sce­
nicznej. (kdw)

ały domek. Podwórko przy nim do- 
‘kładnie zamiecione. Wejdźmy na za­
proszenie gospodarza do mieszkania. Tu 
jakiś świąteczny ład i spokój. Ale bez 
tego tła nie pełna byłaby sylwetka p. 
Stefana Wajchta, jednego z tych nauczy­
cieli, którzy przeszli na emeryturę, ale 
nie zrezygnowali z pracy wśród młodzie­
ży i z pracy społecznej.
Tf czy jego spod krzaczastych brwi 

patrzą na przybyszy pogodnie i życz­
liwie. Czujemy się, jakbyśmy tu wiele 
razy byli, jakbyśmy dawno się znali. Taki
to już dom.

Gospodarz domu 
wyciąga z szuflady 
pieczęć szkoły wiej 
skiej z Rawy. Sta­
ra to rzecz, ma Uli 
sko sto lat. Szewc 
Antoni Czarniecki 
kiedyś znalazł ją i

koziołkowa

polski nauczyciel, (jk)

Ta pani w środku jest bardzo uradowana. Nic dziwnego, przed 
chwilą otrzymała od dyrektora Poznańskiej Gry Liczbowej — 
„Koziołki” — mgr. Jana Nalepki, nie mniej nie więcej, tylko... 
432.661,— zł z pierwszą „piątką” w nowym systemie gry. (mi)

Fot. — K. Przychodzki

Kiedy to się skończy?
Gminne Spółdzielnie „Samopo­

mocy Chłopskiej” na tere­
nie powiatu gnieźnieńskiego, za 
rok 1958 wykazały 560 tys. zł 
manka. W roku bieżącym spra­
wa wygląda jeszcze gorzej. Już 
za 3 kwartały suma mank sięga 
500 tys. zł. Należy się spodzie­
wać, że do końca roku znacznie 
przekroczy sumę ubiegłoroczną.

W niejednej spółdzielni wię 
cej niż połowa inwentur wy­
kazuje niedobory. W Gminnej 
Spółdzielni ,,S. Chł.” Witkowo 
— na 77 inwentur, w 45 przy­
padkach stwierdzono manko 
na łączną sumę 177 tysięcy zł. 
Dalej braki były: w Gminnej 
Spółdzielni „S. Chł.” Kiszko-

wo, na 94 inwentur — w 45 
przypadkach, w Gminnej Spół 
dzielni „S. Chł.” Powidz, w 84 
przypadkach, na 114 inwen­
tur...

Należy tu wspomnieć o bra­
ku sumienności niektórych 
pracowników komórek inwen 
taryzacyjnych, którzy nie speł 
niają swych obowiązków w
sposób zadowalający. W 
Witkowo, sklep odzieżowy 
manko 137 tys. zł, ciągnie

GS

się

"To nie jedyne jego zajęcie na emery- 
' turze. Nie tak dawno prowadził Bi­

bliotekę Gromadzką, teraz zajął się świe-
tlicą Gminnej Spółdzielni...
honor młodzieży Skulska.

uratował

ziałalnością? Może, lecz więcej — wy- 
daje mi się autorytetem. Przecież tudaje mi się

w Skulsku uczył pisać i czytać tych, któ-
rzy dziś są rodzicami, i ich dzieci. Zna 
wszystkich, u wszystkich cieszy się uzna­
niem i szacunkiem.

"Taktem jest, że świetlicy nie trzeba
‘ przez tydzień zamiatać, chłopcy 

dbają o jej wygląd, przestali palić pa-

EM ER YT
oddał mu, wiedząc, że przekazuje w dobre 
ręce. Wszystko zaś, co cennego i historycz­
nego nasz emeryt przekazuje dalej — do 
Muzeum w Koninie. Jego nazwisko figu­
ruje tam na wielu eksponatach.

7 ygmunt Pęcherski (społeczny ku- 
stosz bezbudżetowego Muzeum ko­

nińskiego) dostaje tu jeszcze mapę (setkę!) 
guberni kaliskiej sprzed 50 lat i stos mo­
net z czasów jagiellońskich. Ten ostatni 
skarbiec został zarezerwowany u miej­
scowego pracownika poczty.

P. St. Wajcht uratował już wiele pa­
miątek przeszłości. To jego „hobby". Ta 
działalność ma źródło w zrozumieniu 
wartości starych przedmiotów wobec po­
stępu i noicoczesności. Kiedyś, za lat nie 
wiele, będą stanowić wartość relikwii.

pierosy, pożegnali 
się z pijaństwem. 
1 ażeby ludzie na­
reszcie przestali 
źle o nich gadać, 
skończyli z tań-
cówkami. Mimo to 
świetlica stała się 

już ich codzienną koniecznością.
/Qzym za to wywdzięcza się młodzież?

Owszem płaci — młodością. Ten, 
który wśród niej pracuje — nie starzeje 
się. P. Stefan Wajcht ma więc młode 
usposobienie i spojrzenie z wysokości 
przeszło 70 lat życia — tak rzadko łączo­
ne ze sobą dwie cechy.
Ot0.jeden z wielu emerytów — nauczy­

cieli, o których w Dniu Nauczyciela 
nie możemy zapomnieć. ' ,
ę^sobne wyrazy szacunku! i serdeczne 

życzenia dalszej społecznej prącymi 
zdrowia p. Stefanowi Wajchtowi w 
Skulsku.

Józef Pieprzyk

od kilku lat, a inwentury prze 
prowadzane kilka razy w ro­
ku, nie wykazały go, bo do 
spisu przyjmowano towar we­
dług relacji kierownika skle­
pu. W sklepie GS Czernieje­
wo, przeprowadzano trzykro­
tnie inwenturę, zanim ustalo­
no właściwe manko, (h)

tym, że nadużyć nie uda 
się ukryć, przekonało 

się małżeństwo Urbaniaków w 
Sieroszewicach, pow. Ostrów. 
Jan Urbaniak, będąc kierow­
nikiem miejscowej zlewni mle 
ka mleczarni w Skalmierzy-
cach, systematycznie
właszczał 
mleczarni 
treściwą, 
rolników, 
uznał go

przy-
sobie, na szkodę 

pieniądze i paszę 
przeznaczoną dla 

Na rozprawie sąd 
winnym przywłasz-

czenia sobie gotówki i pasz — 
wartości 55 tys. zł i skazał na 
karę 5 lat więzienia, 5 tys. zł 
grzywny, utratę praw i prze­
padek całego mienia.

Żona skazanego, Regina Ur 
baniak, pracowała w sklepie 
masarskim GS, w którym in- 
wentura wykryła manko 15 
tys. zł. Wyrok sądu: 1 rok wię 
zienia. *

26 i 27 bm. odbędzie się 
przed Sądem Wojewódzkim w 
Kaliszu rozprawa przeciwko
pracownikom 
Miejskiego 
Przemysłu

Ostrowskiego 
Przedsiębiorstwa 
Terenowego: S.

Katajczykowi i S. Wasielako- 
wi oraz prywatnemu wytwór­
cy beczek i kadzi z Poznania 
— W. Pieluszyńskiemu. Oskar 
żeni są oni o popełnienie na 
szkodę OMPPT nadużyć, się­
gających 440 tys. zł. (rj)

W Giżałkach już odbywaj 
próby, w Czerninie także > 
da Wieczyńska nie chce b? 
tyle, zorganizowała się , 
grupa amatorów sceny « 
tlica w Gołuchowie już ? 
stąpiła do pracy.

Sezon będzie przede w, 
kim poświęcony 15-leciu & 
stwa, obchodzić się także i 
dzie Rok Słowackiego n! 
lecie urodzin i 110-lecie j? 
ci tego wielkiego poety) 5 
zapomina się o specjalnych' 
jęciach świetlicowych ' 
dzieci.

W bibliotekach już 
zauważyć większe ożyWle 
bo przybyły nowe książki ji 
dzie mają więcej czasu, r- 
telnictwu sprzyja przede^ 
kim światło elektryczne iń 
re zabłysło w wielu nowy 
domach, (hs)

Uwaga - zakręt!
Późno nocą, taksówką z ]ę 

źmina do Krotoszyna wrac; 
małżonkowie Adam i Czesi 
wa Lewandowscy oraz Bari); 
ra Jankowska. Szofer — [ 
Kowal, po wypiciu, jak ta 
dzi, szklaneczki wina, jecha’ 
nadmierną szybkością j na i 
strym zakręcie, stracił pai 
wanie nad maszyną, na ski 
tek czego wjechał w 
drożny rów.

Na tragicznym zakręcie, « 
rocznie zdarzają się liczne w 
padki samochodowe. Od kin 
nastu lat jest projekt wytyn 
nia prostej drogi, odcinającej, 
stre zakręty t lecz dotąd nie i 
stał zrealizowany, (fk)

Lekceważył...
Nie tak dawno wybuchł?: 

żar we wiosce Rudniki (pc 
Nowy Tomyśl). Spłonęły a 
kowicie zabudowania w j 
spodarce Wojciecha Pigły w 
tości 200 tysięcy złotych,

Pożar powstał z winy sam; 
go gospodarza, który mii 
ukarania grzywną 50 zł w da 
szym ciągu nie stosowa! sięi 
przepisów przeciwpożarowy) 
magazynując słomę i inneffl 
teriałv łatwopalne w pobili
zabudowań gospodarczy^
Skutek? Państwowy Żaki 
Ubezpieczeń nie odpowiadał 
straty ogniowe spowodows 
przez lekkomyślność i niedtó 
stwo (ss)

Zapomniane 
Białobłoty

W powiecie pleszewsi 
jest — jak to się mówi-, 
nieć świata”. Za taki kąt 
waża się gromadę Białoblo 
Oprócz braku jakichkolw 
rozrywek kulturalnych, doe 
dzi tu jeszcze jedna boi? 
ka: słabe zaopatrzenie w i 
tykuły pierwszej potrzeby.

W maju br. na sesji G! 
w Białobłotach omawu 
sprawy zaopatrzenia. Pr^ 
wiciele PZGS w Pleszewie 
dali do wiadomości, że w 
łobłotach planowana 
clowa Wiejskiego Domu " 
warowego. Wyznaczono ® 
sce, zlecono opracowanie, 
jektu budowy i kosztorys^ 
chwili jednak zakończenia 
budowy, sklepem miała s:( 
opiekować GS z ChoczaJ 
zes tej spółdzielni 
stych słowach zapewnił^ 
czas, że będzie jak nąjlep

Skończyło się jednak 
obiecankach. Sprawa bu 
wiejskiego Domu Towar0 
go ucichła. Gminna Spo^. 
nia w Choczu nie Pr® 
sklepu, a mieszkańcy » 
błotów nadal narzekają 

ne zaopatrzenie przeZ
Grodżca. 03

ri'óen:os&^
Ko^

Wincenty Karliński — 
Jako dostawca mleka, ‘ 
pełne prawo do nabyc'a 
czarni paszy treściwej. (J 
równik odmawia ,SP?^ 
stępuje niezgodnie z za (j 
mi władz spółdzielczych.

Bożena Sibilska — i
sy biurowości i księg0" nC/ 
wadzi Stowarzyszenie ■ i( 
fów i Maszynistek w P°z 
ul. Chełmońskiego 7.
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Pracownicy poszukiwani

operałcra z uprawnieniami do obsługi żurawia 
październik” przyjmie zaraz Poznańskie Przed 

jębierstwo Budowlane nr 3. Poznań, ul. Solna 
r12. Wynagrodzenie wg układu zbiorowego w 

budownictwie.________________________ K8562 
foięgó«e£o - kasjera zaraz przyjmie Państwo- 
uC ‘ Gospodarstwo Rolne Gorzycko, poczta 
Wierzbno, pow. Skwierzyna. Wymagana prak- 
tv\a. Reflektuje się tylko na osobę samotną.

pracy i płacy do omówienia. K8574
T^aśyniera branży metalowej z dłuższa prak 
tyką przyjmiemy. Podania z życiorysem kicro- 
£ać do Działu Warsztatów Zakładu Doskona­
lenia Rzemiosła w Poznaniu, ul. Kościuszki 57.

K8593
K^jerkę z maszynopisaniem zatrudni zaraz 
Spółdzielnia Produkcyjna w Poznaniu. Wyma­
gana długoletnia praktyka. Zgłoszenia należy 
Kierować do Biura Ogłoszeń, ul. Świerczew- 
dciego 3 dla K8601.________________
plączą do centralnego ogrzewania zatrudni 
natychmiast Spółdzielnia Pracy „Spójnia”, Poz- 
nań. ul. Kantaka 8/8.K8802
^dydata na stanowisko kierownika działu 
inwestycji i remontów poszukuje zaraz przed­
siębiorstwo państwowe w Poznaniu. Podanie 
że" szczegółowym życiorysem prosimy składać 
do Biura Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 dla 
1(8604.  
Traktorzystę - kowala (samotnego) posiada- 
iącego prawo jazdy zatrudni natychmiast Pań­
stwowe Sanatorium dla Nerwowo Chorych 
Gospodarstwo Rolne w Wonieściu, poczta Sta­
re Bojanowo. Wynagrodzenie wg UZP dla pra­
cowników rolnictwa. Dla osoby samotnej mie­
szkanie zapewniamy. K8603
Ogrodników samodzielnych poszukujemy, re­
flektujemy na siły wysoko kwalifikowane 
ze znajomością warzywnicze - kwiaciarską. 
■Wynagrodzenie według układu zbiorowego 
pracy w PGR. Mieszkanie dla samotnych i z 
rodzinami zapewnione. Zgłoszenia kierować: 
Inspektorat ^PGR Jelenia Góra z siedzibą Cie-
plice SU ul. Komuny Paryskiej 2. 37047g
Konserwatorów gaśnic itp. z uprawnieniami 
na teren miasta Poznania i województwa (co 
najmniej 2-tygodniowy kurs) poszukuje Zwią 
zek Ochotniczych Straży Pożarnych — Zakład 
Usługowo-Produkcyjny, Poznań, Masztalar- 
ska 3. Zgłoszenia należy przesyłać lub składać
wraz z odpisem uprawnienia. 37180g
Starszego ekonomistę do spraw zaopatrzenia — 
wymagane wyższe wykształcenie ekonomiczne 
lub średnie ekonomiczne i 5 lat praktyki w 
zawodzie — oraz starszego mechanika — wy- 

' magane wyższe wykształcenie techniczne 
” względnie średnie wykształcenie techniczne i 4 

lata praktyki — zatrudni zaraz Rejon Eksploa­
tacji Dróg Publicznych w Ostrzeszowie. Wa­
runki płacy i pracy do omówienia na miejscu.
.Możliwość uzyskania mieszkania po 
próbnym.

okresie 
K3598

Praca

Samodzielną gosposię po­
szukuję na stałe do War­
szawy, bardzo dobre wa-

Gosposia albo pomoc do­
mowa potrzebna na ple­
banię. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 37081g.

runki. Oferty 
..90056”. PAR, 
Poznańska 38.

pisemne: 
Warszawa 

K8678

Pomoc domowa najchęt­
niej rencistka potrzebna 
zaraz. Zgłoszenia: Poznań, 
ul. Woźna 9, sklep zaba-
wek. 36875g

Gosposia starsza, solidna, 
potrzebna do małej rodzi­
ny. Warunki bardzo do­
bre. Zgłoszenia: Dragań- 
scy, Łódź, Franciszkań-

Opiekunka do dwojga
dzieci (5 i 8 lat) potrzeb­
na na stałe. Oferty Biu-
ro Ogłoszeń,

ska 14/16 m. 54. 30702p
skiego 3 dla 36889g.

Świerczew-

Pomoc domowa docho­
dząca (chętnie rencist­
ka) z gotowaniem do 3 
osób dorosłych potrzeb­
na. Aleja Wielkopolska 
34. 36869g

Przyjmę pracowników 
do prac Tolnych. Wa­
runki dobre. Marian Ma
ciejewski,
czta Szelejewo, 
Żnin.

Oćwieka, po-
powiat 

36894g

Gosposia samodzielna po­
trzebna na stałe do domu 
lekarza (3 osoby dorosłe. 
2 dzieci). Referencje ko­
nieczne. Zgłoszenia: Po­
znań, ul. Kościuszki 34 
m. 4. 36890g

Potrzebna gosposia mie­
szkająca na miejscu. Po­
koik wolny. B. dobre wa 
runki. Poznań, Ostroro- 
ga 4. 36895g
Fryzjer potrzebny zaraz.
Łukaszewicza 5. 36896g

Kołodzieja

Dnia 17 listopada br. 
zmarł

doc.drmed. lerzy 
Borszewski 
nieoceniony chirurg i 
Przyjaciel cierpiących, 
którym bez reszty od­
dał swe młode życie.

Tych kilka słów skła 
dają na Jego grobie 

wdzięczni pacjenci 
rodzina Listowskich 

372922

na prowincji
lub stolarza,

zatrudnię,
warunki dobre, samotne-
mu utrzymanie, 
nie zapewniam. 
Biuro Ogłoszeń,

mieszka- 
Oferty 
Swier-

czewskiego 3 dla 36930g.

CłNTRALA ROZPOWSZECHNIANIA FILMÓW 
OŚWIATOWYCH — ODDZIAŁ W POZNANIU 

z okazji

DNIA NAUCZYCIELA
składa jak najlepsze życzenia, osiągnięcia 
sukcesów w pracy zawodowej i w życiu 
osobistym oraz przesyła serdeczne po­
dziękowania za dotychczasową współ­
pracę w krzewieniu nauki i kultury 

poprzez film oświatowy.
ODDZIAŁ C. R. F. O.

W POZNANIU
Poznan. dnia 22 listopada 1959 r. 372i7g

WARSZTAT NAPRAW I KONSERWACJI

POZNA N, ULICA 27 GRUDNIA NR 3 
czynny codziennie od godziny 8—16 

w soboty od godziny 8—14.
PRZYJMUJE
DO NAPRAWY I KONSERWACJI:

aparaty fotograficzne ® obiektywy do 
aparatów fotograficznych © lampy elek­
tronowe błyskowe © światłomierze elek­
tryczne © powiększalniki i kopiarki • 
suszarki i zegary ciemnicowe oraz 
inny sprzęt fotograficzny © projektory 
filmowe ® wszelkiego rodzaju rzutniki « 
epidiaskopy i episkopy © mikroskopy • 
lornetki ® lupy ©

PRZYJMUJEMY RÓWNIEŻ ZLECENIA
od INSTYTUCJI I PRZEDSIĘBIORSTW 
na okresową konserwację urządzeń foto­
graficznych i precyzyjno - optycznych

NA MIEJSCU
udzielamy fachowych porad

PAMIĘTAJ!
Kurz i inne zanieczyszczenia są najwięk­
szym wrogiem aparatu fotograficznego 
i urządzeń optycznych. • Oddając je do 
okresowej konserwacji — przedłużasz ich 
używalność. K8553

Pomoc domowa potrzeb­
na. Warunki dobre (fer­
ma kur przy mieście). 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
36931g.

Uwaga! Absolwentki kur­
sów szycia i kroju Zakła­
du Doskonalenia Rzemio­
sła w Poznaniu. Zakład 
Doskonalenia Rzemiosła 
w Poznaniu zawiadamia 
o uruchomieniu Poradni 
Krawieckiej dla absolwen 
tek swych kursów. Porad 
nia czynna jest we wtor­
ki i czwartki w godzinach 
od 15,30 do 16,45. Porady 
za okazaniem zaświadczę 
nia ukończenia kursu bez
płatne. K8683

Kupię „Warszawę” wzglę 
dnie BMW. typ 340, uży­
wane. w dobrym stanie. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
36777g. 
3 motory elektryczne 2 
kW na łożyskach kulko­
wych lub panewkach ku­
pi spiesznie Warsztat 
chłodniczy, Freyer, Po­
znań, Mickiewicza 15, te-
lefon 10-90. 36939g
Barak drewniany — ocie­
plony — dobry stan — 
powyżej 50 m® kupię. Ła­
będź, Warszawa 4. Ka­
mienna 4. 30719p

Sprzedaż
Osie z kołami do wozów
ogumionych 
„Autometal”, 
życe, Miła 17.

dostarcza 
Poznań-Je- 

34741g
Cegłę białą wysokiej ja­
kości własnej wytwórni 
polecamy. Informacja 
sprzedaż. Z. Orłowski, Po 
znań, Zakręt 10. telefon
639-66 
roga.

dzielnica Ostro- 
35546g

Sprzedam pościel, cyrkle, 
obraz religijny, fotel, u- 
branie. Poznańska 18a m.
5. 36868g
Pianino krzyżowe na me­
talowej płycie sprzedam. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
36638g.

składa
ZARZĄD' KM i F ZSP

Wyrazy głębokiego współczucia Rodzinie Zmar 
łego

doc. dr Jerzego Borszewskiego
naszego wychowawcy i wielkiego przyjaciela 
młodzieży

w imieniu studentów A. M.

Dnia 19 listopada 1959 r. zmarła, opatrzona Sakramentami św., nasza 
droga matka, teściowa i babcia, przeżywszy lat 60, śp.

37287g

■

PRZETARG
na wykonanie:

biurka nastawni
z drzewa dębowego, fornirowanego i clok- 
sowanych rur aluminiowych o 0 30 mm

ogłasza

ELEKTROWNIA POMORZANY 
w budowie

W SZCZECINIE, ul. Szczawiowa 25

Termin wykonania do 28 lutego 1960 r.
W przetargu mogą brać udział przedsię­

biorstwa państwowe, spółdzielcze i zareje­
strowane zakłady prywatne.

Dokumentacja do wglądu w Dziale Za­
opatrzenia (tel. 332-01, wewn. 38).

Oferty należy składać do dnia 15 grudnia 
1959 r.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 
18 grudnia 1959 r.

Zleceniodawca zastrzega sobie prawo 
wyboru oferenta bez podania powodów.

K8688

Spółdzielnia Inwalidów „Zjednoczenie”, Po­
znań, Plac Wielkopolski 9, ogłasza przetarg na 
oparkanienie placu węglowego na terenie sta­
cji Poznań-Garbary. Długość parkanu ca 50 
mb oraz brama i furtka. Termin wykonania 
do końca roku. W przetargu udział brać mo­
gą przedsiębiorstwa uspołecznione jak i pry­
watne. Zastrzega się prawo dowolnego wyboru 
ofert. K8657

OGŁOSZENIA DROBNE
Stoliki pod 
oraz stojaki 
nowoczesne, 
sprzedaję.

telewizory 
do kwiatów 
chromowane 
„Chromome-

Sprzedam piec na troci­
ny. Poznań, ul. Rataje 5. 

36958g

Zamienię trzypokojowe 
mieszkanie samodzielne 
na dwupokojowe samo­
dzielne z łazienką. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 36938g.

tal”, Poznań, Ogrodowa 11. 
____________ 36460g
Korzystnie sprzedaję sy­
pialnie, jadalnie. Luboń- 
Żabikowo, ul. Wojska 
Polskiego 4a. 36871g
Motorower , Simson” (ma 
ły przebieg)’ kupię. Ul. 
Długa 4 — stolarnia.

36876g
Wózek głęboki ceratowy 
sprzedam. Poznań, ul. 
Kościelna 18 m. 6.

36888g
Sprzedani samochód ba­
gażówkę na chodzie. Poz 
nań, Dzierżyńskiego 103. 

36891g
Maszynę „Singer” tanio 
sprzedam. Nowowiejskie­
go 27 m. 5 (prawy dzwo-
nek). 36899g
Pies (suczka) szkocki ow­
czarek piękny z rodowo­
dem, 5-miesięczny, sprze­
dam. Wiadomość telefon 
92-55. 36908g
Sypialnię jasną 
czesną sprzedam, 
niecka 10, m. 4.

nowo- 
Wro- 

36914g
Lokal rzemieślniczy, wła 
sny barak przy centrum 
14.000 zł sprzedam. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 36924g.
Mało używany motocykl
WFM sprzedam. 
18, sklep.

Wielka
369.32g

Samochód osobowy Ifa 
F-8 produkcji 1950, sprze­
dam. Zbąszyńska 18, tel.
62. 36941g
Sypialnię nową sprzedam 
Grunwaldzka 394. 36945g
Sprzedam okazyjnie wó­
zek autko „Warszawa”. 
Pl. Wolności 10 m. 23 
godz. 18-20. 36953g
Samochód Ifa F-8 furgon 
sprzedam. Poznań, Roose-
velta 11 m. 8. 36956g
Sprzedam spodnie skórza 
ne podbicie futrzane na 
motor. Głogowska 21 m.
14. 36959g
Sprzedam samochód oso­
bowy Wanderer w stanie 
dobrym, cena 18 tys. zł. 
Kiszka. Szlichtyngowa po­
wiat Wschowa tel. 23.

30700p
Wózek dziecięcy, cerato­
wy, dobry, sprzedam. Po­
znań, Dąbrowskiego 25a 
m. 2 . 36 726g
Sprzedam tanio pelisę, 
spód baran, pierzynę, po­
duszkę. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 36794g.
Tokarnię na pryzmach, 
długość toczenia 1,10 m.
Wrzeciono 
sprzedam. 
Ogłoszeń,
go 3 dla 37118g.

z otworem, 
Oferty Biuro 

Swier czewskie-

Aparat do dziurek do 
maszyny „Singer” oraz 
dziurkarkę sprzedam, ul. 
Libelta 26 rą. 5, godz. 
16—17. 36834g

Maria Bartlaniejczak
z domu Miśkiewicz

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 21 bm., o godzinie 15 z kaplicy cmentarza 
Bożego Ciała przy ulicy Bluszczowej.

O bolesnej stracie zawiadamiają
CÓRKA, ZIĘĆ I WNUCZEK

Aleje Marcinkowskiego 13 m. 2. 37241g

Sprzedam okazyjnie cał­
kowicie urządzony war­
sztat specjalność szlifier- 
nia szkła i wytwórnia lu­
ster w centrum Poznania. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
36966g.

„Parcelo - willa” Biuro 
Handlowe, Poznań, Czer 
wonej Armii 29, poleca- 
poszukuje: domki, wille, 
parcele oraz gospodar­
stwa rolne. 36545g

Mieszkania do 
poleca Biuro 
„Parcelo-willa”

zamiany 
Handlowe 

Poznań,
Czerwonej Armii 29, od 
godz. 9—17 . 36544g
Kupię 1—2-pokojowe mie­
szkanie komfortowe w 
Poznaniu. Pośrednicy wy­
kluczeni. Oferty z poda­
niem ceny Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 36706g.
3-pokojowe mieszkanie, 
komfortowe, samodzielne 
zamienię na 2 oddzielne 
mieszkania po 1 pokoju z 
przynależnościami. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń. Swier 
czewskiego 3 dla 37022g.
Zamienię pokój ciepły, I 
piętro, Łazarz, najchęt­
niej na kawalerkę, koszty 
zwracam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Swierczewskie 
go 3 dla 36793g.
Zamienię 2 pokoje z kuch 
nią samodzielne, w Ka­
liszu na samodzielne mie 
szkanie w Poznaniu. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
36849g.
3*/2-pokojowe mieszkanie, 
komfortowe, samodzielne 
(Kossaka), zamienię na 2- 
pokojowe równorzędne,
dzielnica Łazarz śród-
mieście do II piętra. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń,
Świerczewskiego 3 
36988g.

dla

Dwie siostry studentki 
poszukują pokoju. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 36892g.

Zamienię 2 mieszkania 
po 1 pokoju z kuchnią na 
mieszkanie 3-pokojowe z 
kuchnią na Jeżycach. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
36893g.
Przyjmę na pokój chłop­
ców względnie panienki 
szkolne. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 36897g.
Zamienię pokój 15 m2 z 
wspólną kuchnią i przy- 
należnościami (centrum) 
na podobne. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 36 902g.
Zamienię 
komfortowe, 
21/* pokoju

mieszkanie 
centrum 

z kuchnią,
przynależnościami na 
dwa mieszkania pokój z 
kuchnią, przynależnością 
mi. Warunki do omówie­
nia. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 36948g.

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci najdroż­
szej żony i matki, śp.

Janiny Chojnackiej
odprawiona zostanie msza 
fialnym Serca Jezusowego 
dę, 25 bm.. o godzinie 7

o czym zawiadamiają

św. w kościele para­
na Jeżycach, w śro-

MĄZ Z DZIEĆMI
36864g

Domów, domków jedno­
rodzinnych, parcel na te­
renie Lubonia poszukuje 
„Fortuna”, Poznań, Ra­
tajczaka 30. 36552g
Gospodarstwo rolne 15 ha 
kompletny żywy i mar­
twy inwentarz, położone 
pięknie nad rzeką. 3 km. 
od pow. miasta Oborniki, 
dochodowe, z powodu sta 
rości sprzeda korzystnie 
właściciel. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 36827g.
Zespół przyjmuje zlece­
nia na budowę domków 
na rok 1960. Informacje: 
Lekszycki, Poznań, Chu-
doby 17, m. 4. 36848g
Parcelę 2000 m2 na Nara 
mowickiej spiesznie sprze 
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 36853g.
Willi 2-rodzinnej połowę 
na Sołaczu spiesznie z po 
wodów rodzinnych sprze 
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 36854g.
Kupię domek 1-rodzinny 
3—4 pokoje, cały wolny,
dogodna komunikacja
miejska. Pośrednicy wy­
kluczeni. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Swierczewskie 

go 3 dla 36882g.
Kupię i/2 willi z wolnym 
mieszkaniem. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 36884g.
Parcelę lub mały teren z 
zabudowaniami niedrogo 
kupię względnie wydzier 
żawię mały teren ca 150 
m- z pomieszczeniem lub 
bez na cichy przemysł. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
36886g.
Parcele morgowe prywat 
na własność (Przeźmiero­
wo) przedmieście Pozna­
nia, komunikacja miej­
ska, dogodne warunki 
spłaty poleca Krzesiński, 
Poznań, Świerczewskie­
go 1.  3690Cg
Sprzedani dom mieszkal­
ny z ogródkiem w Kro­
toszynie możliwość za­
mieszkania. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 36910g.
Kupię domek do 60 tys. 
zł. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 36918g.
Kupię domek jednoro­
dzinny 4—5 pokoi z ogro­
dem owocowym przy Poz 
naniu. Adres wskaże Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 nr 36925g.'
Okazyjnie sprzedam zie­
mię spadkową, 5 ha, 15 
km, Poznań. Adres wska­
że Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 36733g.
Sprzedam 2 domki jedno­
rodzinne Oborniki Pozn., 
ul. Powstańców Wlkp. nr 
9 i 11. Jan Jarosz-Brodni- 
ca, ul. 18 Stycznia 27.
______ ______ _  30701p
Sprzedam parcelę pod bu­
dowę. Szkoła, kościół, sta 
cja kolejowa', przystanek 
autobusowy na miejscu. 
Klupczyński — Kunowo, 
pdw. Gostyń. 30705p

Przetargi *• Komunikaty
Poznańskie Zakłady Graficzne w Poznaniu, ul. 
Inżynierska 10, ogłaszają przetarg ograniczo­
ny na sprzedaż następujących maszyn karto- 
niarskich: 1 sztanca marki „Laube” nr inw. 
087/90, cena wywoławcza 5.800 zł; 1 sztanca 
marki „Jakubowski” nr inw. 087/91 cena wy­
woławcza 3.030 zł; 1 balans nr inw. 091/35, 
cena wywoławcza 300 zł; 1 balans nr inw. 
091/38, cena wywoławcza 300 zł; 1 balans nr 
inw. 091/36 (bez ciężarka), cena wywoławcza 
200 zł. Powyższe maszyny obejrzeć można w 
magazynie Poznańskich Zakładów Graficz­
nych, przy ul. Ratajczaka 20, II podwórze, w 
godzinach od 12—14. Przetarg odbędzie się 
10 grudnia 1959 r., o godz. 10 w Dziale Głów­
nego Mechanika w Dyrekcji, ul. Inżynierska 10. 
Uczestnicy przetargu złożą w kasie Dyrekcji 
przed przetargiem wadium w wysokości 10% 
ceny wywoławczej. W przetargu mogą wziąć 
udział przedsiębiorstwa państwowe, spółdziel­
cze oraz rzemieślnicy legitymujący się kartą 
rzemieślniczą. K8664

Poznańskie Przedsiębiorstwo Leśnej Produk­
cji Niedrzewncj „LAS” w Poznaniu, uL Sło­
wackiego nr 13 ogłasza II przetarg na wyko­
nanie w niżej wymienionych jednostkach ro­
bót budowlano-montażowych, instalacyjnych 
i drogowych:
1. Rejon Leśnej Produkcji Niedrzewnej „Las” 

Krotoszyn: a) budowa murowanej stacji 
transformatorowej, b) 306 mb instalacji 
elektrycznej — ziemnej zewnętrznej, c) 300 
mb instalacji wodno-kan. sieć zewnętrz­
na, d) budowa dźwigu i zapadni wewnątrz 
budynku z dostawą urządzeń, e) budowa 
dróg wewnętrznych — w zakładzie, f) prze­
budowa istniejącego budynku produk­
cyjnego z instalacją elektryczną i c. o.

2. Rejon Leśnej Produkcji Niedrzewnej „Las” 
Zbąszyń: a) pobudowanie wiaty opakowań , 
1200 m3, b) dobudowa do budynku produk­
cyjnego część budynku o łącznej kubatu­
rze ca 1000 m3, c) wewnętrzna przebudowa 
istniejącego budynku produkcyjnego o ku­
baturze ca 4000 m3.

3. Fermy Zwierząt Futerkowych Czerniejewo- 
Tomnice: a) budowa 100 szt. klatek lisich 
metalowych z domkami, b) budowa wieży 
obserwacyjnej wys. ca 12 m

z terminem wykonania całości robót do dnia 
30 czerwca 1960 roku. Szczegółowa dokumen­
tacja projektowa znajduje się w Dziale In­
westycji tut. Przedsiębiorstwa, Poznań, ulica 
Słowackiego 13, pokój 4. W przetargu mogą 
brać udział przedsiębiorstwa państwowe, spół­
dzielcze oraz prywatne — z terminem skła­
dania ofert w zalakowanych kopertach do 
dnia 6 grudnia 1959 r. w sekretariacie Przed­
siębiorstwa z zaznaczeniem na kopercie „Prze­
targ”. Zastrzegamy sobie dowolny wybór ofe­
renta. K8631

Dentysta Stępka, Poznań, 
Wielka 17, narożnik Gar- 
bar, tel. 835-08, przyjmuje 
9—18. Leczenie zębów, 
wstawianie koron, most­
ków, protez w steelenie. 
Ceny przystępne dla 
świata pracy. Reperacja 
protez na poczekaniu.

___ _______________ 35935g 
Jerzy Hejduk, lekarz-spe- 
cjalista w chorobach ko­
biecych i położnictwie 
przyjmuje codziennie od 
godz. 13,30—15, Poznań, 
Grunwaldzka 22a.___ 36702g
Lek. dent. Cegłowski, Po­
znań, Ogrodowa 10 — 
przyjmuje ,od godz. 10—16. 
Specjalność zęby sztucz­
ne, reperacja protez. Wła 
sne laboratorium. 37121g
Protezy oczu indywidual 
ne wykonuje H. Loewen- 
stein — lekarz, Łódź, No 
WOtki 23. K8637

Unieważniam zagubioną 
pieczątkę Bolesław Boro­
wiec, Wytwórnia Siatek 
Parkanowych — Pniewy, 
ul. Międzychodzka 4 te­
lefon 25. 3C698p
Unieważnia się pieczątkę 
nr 66 i zaświadczenie Ja­
na Glapiaka zamieszkałe­
go: Czempiń, Poznańskie 
Przedmieście 2 zaprzysię­
żonego wagowego PIH-u 
w Poznaniu oraz protoko­
ły wagowego od nru 75456 
—75505._____________  30704 p
Zgubiono legitymację 
PKP nr 494192 wydaną 
przez PKP Leszno na na­
zwisko: Jan Płończak, 
Ostrów Wlkp., ul. Polńa 
19. 30707p

Pogotowie telewizyjne 
czynne również w niedzie 
lę „Radio Wenus”, Poz­
nań, Wielka 20, telefon 
503-10. 36838g
Poszukuję wspólnika z 
większą gotówką posia­
dam poważne zamówienia 
do wykonania. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 36701g.
Garbuję i farbuję skóry 
futerkowe. Uszlachetniam 
skóry bobrowe na wydrę. 
Zawalis, Poznań, Mosto­
wa 26. 36684g
Wykonuję koszule męskie 
z powierzonego materia­
łu oraz naprawy w szyb­
kim terminie. Pracownia 
bielizny. Stalingradzka 
22 m. 3. 26835g
Suknie ślubne, wieczoro­
we, nakrycia do chrztu, 
ubrania męskie. Wypoży­
czalnia, Długa 9 . 36855g
Naprawa lalek komplet­
nie zepsutych, wprawia­
nie oczek. Poznań, 2y- 
dowska 7. 3687Og
Garbowanie — farbowa­
nie i uszlachetnianie skór 
baranich oraz nutrii wy­
konuje E. Makowiecki — 
Poznali - Sołacz, Grudzię- 
niec 66, narożnik Nad 
Wierzbakiem, dojazd tram 
wajem 9 albo 11 do Par­
ku Sołackiego. 36873g
Przyjmę dobrą pracę w 
dom w zakresie chałup­
nictwa. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 36880g.
Wypożyczalnia nylono­
wych sukien ślubnych, 
wieczorowych, nakryć do 
chrztu. Szewska 20. 36901g
Szukam zatrudnienia po­
siadam samochód „War­
szawa”. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 36906g.

Garbuję, farbuję, uszla­
chetniam skóry futerko­
we, lisów, baranów, bo­
brów (na wydrę) i inne 
Łukasik, Poznań, Dwor­
kowa 14. 35266g
Warsztat zabawkarski z 
uprawnieniami posiadam. 
Poszukuję wspólnika lub 
innych propozycji. Oferty 
Biuro Ogłoszeń Świer­
czewskiego 3 dla’ 36614g.
Posiadam uprawnienia, 
kartę rzemieślniczą, dy­
plom mistrzowski na pro 
wadzenie warsztatu to- 
karsko-ślusarskiego, ocze­
kuję propozycji. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 36867g.

Wdowa spokojna lat 42 
wzrostu wysokiego zapo­
zna kawalera lub wdow­
ca do lat 50. Mile widzia­
ni pracownicy PKP. Cel 
matrymonialny. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 36769g.
Przystojna lat 42 pozna 
kulturalnego pana do lat 
50. Cel matrymonialny. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
36830g.
Dla siostrzenicy, ładnej 
szatynki z posagiem, wy­
kształcenie średnie, pracu 
jącej, lat 27 szukam odpo 
wiedniego pana do lat 45. 
Cel matrymonialny. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 37074g.
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Żółtaczka wirusowa
Medycyna na codzień

Czytamy w prasie - słyszymy dokoła — o coraz licz 
niejszych wypadkach zachorowań. Wprawdzie żół­
taczka wirusowa atakuje ostatnio przede wszystkim 
dzieci i młodzież — ale i dorosłych nie oszczędza.

Skąd się bierze ta zakaźna 
choroba? Jakie przyczyny ją 
wywołują — w jaki sposób 
rozprzestrzenia się tak szybko? 
I — przede wszystkim — jak 
się przed nią chronić? Posłu­
chajmy, co o tym mówi zna­
ny lekarz, dr Stefan Łysakow­
ski.

Jak sama nazwa wskazuje, 
chorobę tę wywołują wirusy. 
Ten rodzaj wirusów nie jest 
jeszcze dostatecznie zbadany. 
Na razie badacze rozpoznali 
dwa typy: aktywniejszy typ 
A, który szczególnie szybko 
się rozprzestrzenia, oraz typ 
B, wywołujący chorobę po 
kilkunastu tygodniach od 
chwili zakażenia.

Walczyć z tym wirusem jest 
bardzo trudno: nie lęka się 
mrozu, wytrzymuje gorącą 
temperaturę, nie ustępuje 
przy wyjaławianiu zakażonych 
strzykawek czy igieł. Znajduje 
się w zakażonych pokarmach 
i napojach, w kale i krwi lu­
dzi chorych. Przedostaje się 
do zdrowego organizmu przy 
szczepieniach — za pomocą 
ukłucia igłą, przy przetacza­
niu krwi, poprzez przewód po­
karmowy — przy jedzeniu. W 
okresie przedżółtaczkowym 
wirus ten krąży we krwi za­
każonego człowieka — po wy­
stąpieniu żółtaczki umiejsca­
wia się w wątrobie i śledzio­
nie.

— JAK ROZPOZNAJEMY
Żółtaczkę?

— Z początku nie jest to 
rzeczą łatwą, wskutek dużego 
podobieństwa do grypy. Tem­
peratura wzrasta nagle, traci 
się apetyt, odczuwa nudności; 
narzeka na bóle w stawach i 
mięśniach. O tym, że nie jest 
to grypa, nieraz dowiadujemy 
się dopiero w drugim okresie 
choroby, gdy zjawia się zażół-

Listopad
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sobota

Imieniny 
Alberta, 
Janusza

Słońce: 
wsch.: g. 7.05 
zach.: g. 15.37

Teatry
W POZNANIU:

OPERA — g. 19 Jubileusz 40-lecia 
Opery;

POLSKI — g. 19 Głupi Jakub”;
NOWY — g. 19 „Zaklinacz desz­

czu”;
OPERETKA — g. 19 „Zemsta Nie­

toperza”;
SATYRY — w objeździe;
MARCINEK — g. 16.30 „Dziadek 

Zmruż-Oczko”;
W WOJEWÓDZTWIE:

KALISZ — „Karmozyna”;
CHOCZ (pow. Ostrów) — „Nie ma 

sprawiedliwych”;
RYCZYWÓŁ (pow. Chodzież) — 

„Powrót”;

Kina
W POZNANIU I W POWIECIE:

APOLLO — g. Od 10—20 „Kamien­
ne niebo” (polski, 18 1.);

BAŁTYK — g. 15.30, 18, 20.30 i 23 
(nocny) „Czarna Carmen” (pan., 
amer., 18 1.);

CZTERNASTKA — g. 10 i 12.30 
„Niemowlę na manewrach” (an­
gielski, 12 1.); g. 15, 17.30 i 20 
„Ich wielka miłość” (USA, 18 1.);

DOM KULTURY MO — g. 15.30, 
1? i 20.15 „Liii” (USA, 14 1.);

GWIAZDA — nieczynne;
HUTNIK — g. 14.45 „Przygoda w 

Bansdorf” (NRF, 7 1.); g. 16.45 
i 19 „Pociąg” (polski, 18 1.);

MALTA — g. od 16—20 „Dr Corda 
aresztowany” (NRF, 18 1.);

MINIATURKA — g. 15.45# 18 i 20.15 
„Akt oskarżenia” (USA, 13 1.);

MUZA — g. 10 (seans zamknięty), 
12.30, 15, 17.30 i 20 „Awantura o 
Basię” (polski, 7 1.);

OSIEDLE — g. od 16—20 „Pociąg” 
(polski, 18 1.);

FANCERNIAK — g. 17.30 i 20 „Za 
proszenie do tańca” (USA, 12 1.);

PIAST — g. 17 i 19 „Morderca mie 
szka pod 21” (franc., 16 1.);

P.IALTO — g. 10.30, 13, 15.30. 18 
i 20.15 „Lekarz i znachor” (wł.- 
franc., 16 1.);

SCALA — g. od 16—20 „Dom pani 
Tellier” (franc., 18 1.);

TARGOWE — g. 17 i 20 „Naśla­
downictwo wzbronione” (franc., 
16 1.);

TĘCZA — godz. od 16—20 „Sny w 
szufladzie” (wioski, 14 1.);

WARTA — g. 12 (seans zamknię­
ty); g. 10, 14, 16, 18 i 20/ „Wielka 
bitwa” (radź., 7 1.); 

cenie skóry i błon śluzowych. 
Skóra zaczyna silnie swędzić, 
obrzęk wątroby wywołuje bóle 
w nadbrzuszu.

— czy Żółtaczka 
JEST CHOROBĄ 

NIEBEZPIECZNĄ?
— Wypadki śmiertelne zda­

rzają się rzadko, niebezpiecz­
ne mogą być natomiast po­
wikłania, jak zapalenie mózgu, 
czy uszkodzenie mięśnia ser­
cowego, na które narażają się 
chorzy nie przestrzegający za­
leceń lekarza. A zaleca on z 
reguły: bezwzględne leżenie w 
łóżku, zachowywanie diety 
(dużo białka i węglowodanów 
— mało tłuszczów). Przy cięż­
szych wypadkach stosuje się 
preparaty hormonalne — w 
okresie rekonwalescencji za­
lecane są liczne zabiegi, jak 
nagrzewanie wątroby, płuka­
nie dwunastnicy, wody mi­
neralne etc.

— JAK UCHRONIĆ SIĘ 
PRZED ŻÓŁTACZKĄ

WIRUSOWĄ?
— Nie jest to łatwa sprawa. 

Oczywiście, pomaga tu izola­
cja chorych. W przychodniach 
i szpitalach lekarze i pielęg­
niarki specjalnie dokładnie 
odkażają strzykawki przed za­
strzykami. Odpowiednie prze­
chowywanie żywności bez na­
rażenia jej na zetknięcie z 
osobami chorymi również nie 
jest łatwe — ale możliwe.

Najważniejsze jednak jest 
nielekceważenie tej choroby 
•— w żadnym wypadku nie 
można jej „przechodzić”, jak 
to nieraz, z brawurą, próbu­
jemy robić z innymi schorze­
niami.

Rozmawiała:
Wanda Kornacka

WOJSKOWE — g. 17 i 19.30 .,Eska 
dra Nietoperz” (NRD, 18 1.);

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 19.15 „Intruz” (USA, 14 1.);

RUSAŁKA (Swarzędz) — go^z. 16 
„Dzielne kaczątko” (bajki); g. 17 
i 19 „Dziewczęta z Florencji” 
(włoski, 18 1.);

ZNICZ (Lasek) — g. 19 „Natalia”; 
FOTOPLASTIKON — g. od 9—21

„Sahara”;
W WOJEWÓDZTWIE:

GNIEZNO — Lech: „Lotna” (poi 
ski, 16 1.), Polonia — „Prawo jest 
prawem” (franc., 16 1.); KALISZ 
— Syrena: t,Lunatyk” (franc., 14 
1.), Stylowe — „W rytmie rock 
and roli” (ang., 16 1.), Wolność — 
„Sygnały” (polski, 16 1.); LESZNO 
— Panorama: „Postrach kobiet” 
(franc., 18 1.); OSTRÓW — Roma: 
„Ich wielka miłość” (USA, 18 1.), 
Słońce — „Los człowieka” (radź., 
16 1.); PIŁA — Iskra: „Francis — 
muł. który mówi” (USA, 12 lat), 
Lotnik — „Louis Armstrong” 
(USA, 12 1.);

Rajd i o
(SOBOTA, 
PROGRAM I

8.06 — przegląd prasy; 8.35 — 
muzyka i aktual.; 9 — dla klas III i
i IV pt. „O nutach bez pięcioli­
nii”; 9.20 — muzyka operowa; 10.20 
— konc. ork. Rozgł. Łódzkiej PR; 
11 — dla klas VII „Złote Piaski 
nad Czarnym Morzem”; 11.30 — 
aud. z cyklu: „Rodzice a dziecko”; 
11.35 — orkiestra Andre Kostela- 
netza; 11.57 — sygnał czasu; 12.04 
— dla wsi; 12.20 — „Na swojską 
nutę”; 12.40 — koncert popoludn.; 
13.40 — zesp. rozrywk.; 14.05 — dla 
klas III i IV pt. „Dwa koguty”; 
14.25 — chór a capełla PR w Kra­
kowie; 14.45 — tańce z suity kom­
pozytorów polskich; 15.01 — infor­
macje; 15.05 — wirtuozi muzyki 
rozrywk.; 15.25 — program dnia; 
15.30 — z życia ZSRR; 16.05 — 
„Wspomnienia z dni Rewolucji”; 
16.15 — muzyka; 17 — dla dzieci; 
17.30 — ork. rozrywkowe; 17.45 — 
.Radio-Reklama”; 18.05 — Radio­

wa Spółdz. Satyr.; 18.25 — „Wę­
drówki muzyczne po kraju”; 19.05 
— polskie tańce lud.; 19.15 — fe­
lieton liter.; 19.30 — ,/ywe wyda­
nie pieśni Moniuszki”; 20.26 -- 
sport; 20.30 — podwieczorek przy 
mikrofonie; 22 — melodie tan.; 
23.10 — muzyka; 23.40 — hymn;

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 14, 16, 18, 
20 i 23;

PROGRAM II (Poznań)
6^0 — gimnastyka; 7 — „Radio- 

reklama”; 7.40 — program dnia; 
8.15 — kurs języka rosyjsk.; 8.36 — 
przegląd poranny; 8.45 — muzyka 
lud.; 9.05 — gra sekstet PR; 9.35 — 
„Radiostacja młodości”; 10 — mu­
zyka dla wszystkich; 10.50 — po­
rady prakt. dla kobiet; 11 — kon­
cert chopinowski; 11.30 — utwór

Filipówna i Gąsiorek na czele
Lisiy LlasyhLacyjne POZT

y arząd Poznańskiego Okręgowego Związku Tenisowego 
ustalił listy klasyfikacyjne tenisistów za 1959 rok. Li 

sty te obejmują po 10 nazwisk pań, panów i juniorów oraz 5 
juniorek; dla porównania warto przypomnieć, że w roku u 
biegłym sklasyfikowano 8 juniorek.

Na pierwszych miejscach 
zmiana' nastąpiła jedynie 
wśród panów. Wiesław Gąsio 
rek, tegoroczny mistrz Polski 
i okręgu oraz stały członek 
reprezentacji narodowej zaj­
muje pierwsze miejsce przed 
J. Piątkiem. W stosunku do 
roku ubiegłego nie zmieniła 
się klasyfikacja trzech pierw 
szych pań i dwóch pierw­
szych juniorów. Wśród junio­
rek nastąpiła „zmiana war­
ty”: Mazurkiewiczówna zaj­
muje obecnie pierwszą lokatę 
przed zeszłoroczną najlepszą 
— Baraniakówną.

Wśród 35 sklasyfikowanych 
miejsc (nazwiska powtarzają 
się, np. wszystkie juniorki 
znajdują się także na liście 
pań!) pojawiło się w tym ro­
ku jedynie 6 nowych nazwisk. 
Są to Sobczakówna (panie), 
Kraszewski i T. Nowicki (pa­
nowie) oraz Kmiecik, Macie­
jewski i Stańko (juniorzy). Mi 
mo więc indywidualnych po­
stępów (Gąsiorek i renesans 
formy Piątka) w poznańskim 
tenisie obracamy się wśród 
tych samych nazwisk. A oto 
pełne tegoroczne listy klasyfi 
kacyjne:
PANIE

1. Filipówna (Olimpia), 2. 
Jaśkowiakówna (Olimpia), 3. 
Prymińska (AZS), 4. Mazurkie 
wiczówna (Posnania), 5. Toma 
szewska (Warta), 6. Barania - 
kówna (Posnania), 7—8. Sobań 
ska (Warta), Woźna (Olimpia), 
9. Starczewska (Prosną Ka­
lisz), 10. Sobczakówna (Olim­
pia);
PANOWIE

1. Gąsiorek W. (Warta), 2. 
J. Piątek (Warta), 3. Kramer

popularny; 11.35 — orkiestra A. 
Kostelanetza; 11.57 — sygnał cza­
su; 15.05 — program dnia; 15.10 — 
pieśni i tańce Ziemi Nadodrzań- 
skiej; 15.30 — dla dzieci starszych; 
16 — poznańskie zespoły — po­
znańskim nauczycielom; 16.20 — 
koncert pt. „Dzieci nauczycie­
lom”; 16.40 — piosenka „Expres- 
sowa”; 16.45 — „Dzień otwartych 
mikrofonów”; 17.35 — „Radio-ex- 
press”; 17.50 —• sport; 17.55 — kon­
cert ,1.000 Szkół”; 18.35 — muzyka

aktualn.; 19.05 — „Ceremoniał” 
— pogad.: 19.15 — kwadrans wal­
ców; 19.30 — „Matysiakowie”; 20 
— koncert jubileuszowy z okazji 
15-lecią Polskiego Radia; 21.27 — 
sport; 21.40 — koncert Pozn. 15-tki 
Radiowej; 22 — „Rapsodie węgier­
skie Fr. Liszta”; 22.30 — na fali 
humoru i satyry; 23 — muzyka 
tan.; 2 — hymn;

Wiadomości: 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 
12.04, 15, 17.30, 21 i 23.50;

(NIEDZIELA) 
PROGRAM I

6.45 — rozmaitości rolnicze; 7.35 
— program dnia; 7.45 — sportow­
cy wiejscy na start; 7.55 — ka­
lendarz radiowy; 8.06 — przegląd 
prasy; 8.15 — muzyka dla wszyst­
kich; 9.05 — „Fala 56”; 9.20 — 
Chór Mieszany im. Moniuszki pod 
dyr. Stefana Stuligrosza; 9.40 — 
dla dzieci; 10 — „Radiowy maga­
zyn wojskowy”; 10.30 — „Przeglą­
dy i poglądy”; 11 — przekrój mu­
zyczny tygodnia; 11.25 — muzyka 
rozrywk.; 11.40 — . Plotki z histo­
rycznego zaświatka”; 11.57 — sy­
gnał czasu: 12.10 — program dnia; 
12.20 — ork. mandolinislów; 12.45 
— „Lato leśnych ludzi” — fragm. 
pow.; 13.15 — kapela F. Dzierża­
nowskiego; 13.45 — „Zielony Ma­
gazyn”; 14 — „Na rusztowaniach 
„Domu Chłopa” z piosenką i ka­
pelą”; 15 — z życia ZSRR; 15.30 
— słuchacze sami układają pro­
gram muzyczny; 16.05 — przegląd 
wydarzeń międzynarod.; 16.20 — 
„Gracze” — komedia M. Gogola; 
17.35 — wyniki „Toto-Lotka”; 17.33 
— muzyka tan. i wyniki gier licz­
bowych; 18.05 — wyniki imprez 
sport.; 18.50 — „Wesoły kramik”; 
19.05 — muzyka tan.; 19.30 — „Mi­
strzowskie batuty”; 20.26 — sport; 
20.30 — „Matysiakowie"; 21 — re­
wia orkiestr; 22 — ^Na fali hu­
moru i.satyry”; 22.30 — „Ze świa­
ta opery”; 23.10 — muzyka tan.; 
23.40 — hymn;

Wiadomości: 6, 7, 8, 9, 12.04, 16, 
18, 20 i 23;

PROGRAM II (Poznań)
7.20 — program dnia; 8 —. komu­

nikaty i radio-reklama; 8.10 — kon 
cert ork. dętej; 8.36 — przegląd 
prasy; 8.45 — „Radioproblemy”; 9 
— koncert-zagadka; 9.25 — kroni­
ka studencka; 9.40 — pozn. konc. 

■ życzeń; 10.20 — felieton literacki;
10.30 — „Nowe nagrania”; 11 — 

(Olimpia), 4. M. Nowicki (O- 
limpia), 5. Wieczorek (Olim­
pia), 6. Palmowski (AZS), 7. 
Fraszewski (Olimpia), 8. Ker- 
ber (AZS), 9. Musiał (Posna­
nia), 10. T. Nowicki (Olimpia);

JUNIORKI
1. Mazurkiewiczówna (Posna 

nia), 2. Baraniakówna (Posna 
nia), 3. Sobańska (Warta), 4. 
Woźna (Olimpia), 5. Starczew 
ska (Prosną Kalisz);

JUNIORZY
1. Ogarzyński (Sparta Szamo­
tuły), 2. Frankowski (Posna­
nia), 3. Adamczak (Olimpia), 
4. Wielgosz (Olimpia), 5. Woź 
uy (Olimpia), 6. Kmiecik (Pro 
sna Kalisz), 7. Maciejewski 
(Posnania), 8. Stańko (AZS), 9. 
Kapitańczyk (Posnania), 10. 
Derda (AZS).

Połóżmy kres rozrzutności
Kloty - spędowy - lananse

Kluby sportowe przyzwyczaiły7 się otrzymywać pieniądze 
z zewnątrz. Mało jest, niestety, działaczy, którzy z po­
święceniem zabiegają o kasowość imprez i zwiększenie 

własnych dochodów. Dość często, o czym już pisałem, pro­
wadzi się tzw. „lewe” kasy, nie ujawniając rzeczywistych 
dochodów. Wpływy nie księgowane przeznacza się na nad­
płaty dla terenów, na pożyczki i zapomogi dla zawodników, 
a także działaczy.

Zdumiewająca jest nieraz 
beztroska w gospodarowaniu 
klubowymi pieniędzmi. Często

„Zdetronizowany król” — nowe­
la; 11.30 — muzyka ludowa; 11.50 
— program dnia; 11.57 — sygnał 
czasu; 12.10 — poranek symfon.; 
13.10 —• technika i problemy; 13.30 
— „15 lat Radia”; 13.50 — koncert 
życzeń; 15 — dla dzieci; 15.45 — 
wesołe rytmy; 16 — „Trzy razy 
ha”; 16.30 — koncert chopinowski; 
17.05 — korespondencja z zagrani­
cy; 17.20 — podwieczorek przy mi 
krofonie; 18.50 — melodie tanecz­
ne; 19.05 — wyniki , Koziołków”; 
19.10 — pozn. zespoły rozrywk. w 
15-leciu Polskiego Radia; 19.30 — 
Rondo piesniarskie „Papuga” — 
bajka wschodnia; 20 — transmisja 
konc. z sali Filh. Naród, w War­
szawie; 21.40 — felieton; 22.30 — 
sport; 23.10 — muzyka różnych na 
rodów; 24 — hymn;

Wiadomości: 6.30, 7.30, 8.30, 12.04, 
17, 19, 20.40 i 23.5Ł,

Telewizja
POZNAŃSKA:
(SOBOTA)

16 — „Pięciu z wyspy skarbów”; 
16.20 — „Kajtusiowe kino”; 18.30 
— telew. przegląd kulturalny; 19 
— „Nie tylko dla pań”; 19.30 — 
dziennik; 20 — „Tele-Foto-Wysta- 
wa"; 20.10 — program tygodnia; 
20.20 — „Wilcza jama” — film pro 
dukcji radź., od 18 1.; 22 — ostat­
nie wiadom.; 22.05 — ,Pan Tele­
sfor wraca z urlopu” — wodewil;

(NIEDZIELA)
14 — „Niedzielna biesiada”; 16 

— mecz koszykówki Polonia — Le 
gia; 17.25 — magazyn dla dzieci 
starszych; 18.25 — kronika film.; 
18.35 — rozmowa z Witoldem Ro- 
wickim; 19 — dziennik i magazyn 
aktualn.; 19.45 — występ radziec­
kiej pary balet.; 20.05 — Estrada 
„Z miasta Łodzi”; 20.20 — „Ran­
cho Texas” — film prod. polskiej 
— od 18 lat;

Koncerty
W POZNANIU:

AULA UAM — g. 19.30 — konc. 
symfoniczny, dyrygent Andrzej 
Cwojdziński, solista — Henryk 
Palulis (skrzypce);

Wystawy
W POZNANIU:

KLUB STUDENCKI „OD NOWA” 
— g. od 16—22 „Wystawa prac 
Józefa Kaliszana”;

KLUB MPiK (ul. Ratajczaka) — 
wystawa twórczości

Dyżury pełnia
w pozn^nŻu:

PAŃSTW. SZPITAL IKLIN. IM. 
PAWŁOWA (chirurgia i wewn.. 
ul. Długa 1/2, tel. 49-04); APTE­
KI: Dzierżyńskiego fA4, Głogow­
ska 72, Ostroroga 6, Dąbrowskie 
go 76, Rynek Sródecki 1, 23 Lu­
tego 18, Główna 53. (opr.: ww)

Wiesław Gąsiorek (na zdję­
ciu), który zdobył w tym roku 
tytuły mistrza Polski i 
okręgu poznańskiego, zajmuje 
na krajowej liście klasyfika­
cyjnej drugie, a na liście o- 
kręgowej — pierwsze miejsce.

Fot. — „Głos”

spotykane zjawisko, to płace­
nie trenerom, instruktorom i 
zawodnikom nie za osiągane 
wyniki, lecz za „firmę”, za na 
zwisko. Zrozumiałe, że klubom 
zależy na utrzymywaniu zna­
nych trenerów i znanych za­
wodników. Czy musi to jed­
nak się odbywać kosztem u- 
szczuplania, nie tak znowu bo 
gatej kasy klubów?

TRZEBA WYMAGAĆ!

Qą przepisy państwowe, któ 
re zabraniają płacenia 

trenerom i instruktorom wyna 
grodzeń, przewyższających u- 
stalone limity. Przepisy te na­
gminnie się omija, bo trene­
rów jest mało i oni faktycz­
nie, nieraz w formie szantażu, 
dyktują działaczom warunki 
pracy w klubie.

Wydaje się, że czas powie­
dzieć sobie wreszcie, iż trene­
rom płacić trzeba nie za pra­
cę w ogóle, lecz za jakość pra­
cy. Można przecież płacić we­
dług stawek, określonych 
przez GKKF i ponadto prze­
widzieć zupełnie oficjalną rocz 
na czy półroczną premię za 
podniesienie poziomu sekcji, 
awans do klasy wyższej ito. 
Konsekwencje byłyby więc o- 
bustronnie sprawiedliwe: klub 
będzie wynagradzał lepiej, je­
śli trener polepszy poziom wy 
szkolenia sportowego w podle­
głej sobie sekcji. Warto szukać 
także innych źródeł rezerw 
pieniężnych.

Niedawno otrzymałem list, 
w którym jeden z Czytelników 
oburza się, że Polski Związek 
Piłki Nożnej nie pozwolił bez 
opłaty na transmisję telewizyj 
ną spotkania Polska — Finlan 
dia. Trzeba też powiedzieć, że 
jeśli telewizja nie będzie chcia 
ła organizatorom imprez pła­
cić umownych ekwiwalentów, 
to oczekiwać możemy niejed­
nej jeszcze takiej niespodzian 
ki. A

We wszystkich krajach, gdzie 
życie społeczno-ekonomiczne o- 
piera się na zasadach rozra­
chunku, telewizja płaci organi-

zatorom za prawo bezpośredniej na w sobotę, 28 bm. (b)
Pierwsza runda zostanie rozegra

Mistrzostwa Polski szachistek
W klubie TPP-R w Katowicach odbywają się kobiece > 

strzostwa Polski w szachach. W tegorocznym turnieju 
rze udział 28 zawodniczek, przy czym rozgrywki Pr°waLe 
nc są tzw. systemem szwajcarskim. Po IV rundzie na , 
le tabeli znajduje się Szpakowska (Wisła Tczew’) — p A 
przed Stankiewicz (Hetman Wrocław) i Wojciechom 
(Start Katowice) — po 3 pkt, (PAP)

Koszykarze Lecha 
zaproszeni 
do Jugosławii

Wczoraj w sekretariacie 
Lecha poinformowano nas 
że pierwszoligowa drużyna 
koszykarzy tego klubu za- 
proszona została ostatnio 
Jugosławii. Poznaniacy mają 
wziąć udział w turnieju k0. 
szykówki w Lubljanie.

Turniej ten odbędzie się 
podczas przerwy między pier 
wszą a drugą rundą rozgry 
wek naszej ekstraklasy pa^ 
stwowej. (ik)

Dzisiejsze imprezy
Dzisiaj w Poznaniu odbę­

dzie się zaledwie kilka im- 
prez. O godz. 9 w sali Warty 
przy ul. Dzierżyńskiego odby 
wać się będą drużynowe mi. 
strzostwa szermiercze z wy. 
równaniem, o godz. 15, w sali 
przy ul. Garbary 18, elimina­
cje gimnastyczne o puchar 
CRZZ, o godz. 19, zawody bok 
serskie c- mistrzostwo klasy 
A: Grunwald — Ostrovia, w 
sali przy ul. Marcelińskiej.

(na)

go transmitowania imprezy; pła. 
ci najczęściej równowartość nie. 
wyprzedanych, na skutek trans­
misji biletów. Nie ma żadnej 
uzasadnionej przyczyny, żeby w 
naszym kraju było inaczej. Ta­
kie jest stanowisko GKKF, sta­
nowisko chyba słuszne i podykto 
wane troską o uzyskanie także 
tą drogą funduszów na rozwój 
sportu, przede wszystkim na u- 
masowienie oraz na dalsze szko­
lenie wyczynowców.

SZUKAJMY SAMI...

Orzy okazji rozpatrywania 
A- spraw, które zamknąłem 

w kręgu: kluby — sportowcy 
— finanse, nie od rzeczy bę­
dzie wskazanie możliwości pro 
wadzenia przez kluby do­
chodowej działalności go­
spodarczej (np. wydawanie 
programów imprez, monogra­
fii klubów, a może nawet tak­
że prowadzenie... hodowli róż). 
Naczelne władze sportowe 
przyrzekają każdej pożytecz­
nej, dochodowej i celowej ini­
cjatywie klubów, jak najdalej 
idącą pomoc.

Wszystko, o czym pisałem, 
sprowadza się do potrzeby 
przedyskutowania w klubach 
i związkach sportowych, nie- 
zbędnych zmian w dotychcza­
sowych sposobach działalno­
ści finansowej w sporcie. Cho­
dzi o rozsądne oszczędno­
ści, rozumne i odpowie­
dzialne gospodarowanie w 
gruncie rzeczy społecznymi 
funduszami, o szukanie 
w klubach własnych docho­
dów; pieniądz zapracowany 
jest zawsze więcej wart niż da 
rowany.

Marek Wierzchowski

13 zespołów 
w brydżowej ki. A

Do pierwszej runćy rozgrywek 
w klasie A wystartuje 13 drużyn 
brydżowych. Są to: Budowlani) 
Cegielski, Czarnią Obra (Kościan), 
Olimpia (drużyna kobieca), pan‘ 
cerniak, Pefama, Pocztowiec, P0” 
lonia (Nowy Tomyśl), Prasa, PUe‘ 
mysław I i II (przy FMŻ) oraz Bu 
dowlani — „Zeteri”. W większości 
są to drużyny nowo utworzone.


